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o p·rzy;aŹni. współprac'y 
• • wza) emneJ pomocy • I 

........ , •• t o w'z"cie c,z#on.óHJ rządu na ki6rej premier rządu 1i..udowej Repblbliki 
- .~ - ",. - ~llnuńskiej i członkowie delegacji rumuń-ru., ........ e.qo W ar.zaw.e skiej ud2Ji.elił odpowiedzi na pyll:,and<a d~ennd.-

VJ;Alri/~}z::/:l;WA PAP. - Prezes Rady Mi- 'ROJsko - rumuńek.ieJ odznaczeni ros,tali: wiel- karzy polskich i zagranicznych. 
nlsirów dr. Petru Groza ł członkowie koą wstęgą orderu Odrodzenia Po,!,ski - prezes Na pytania dotyczące ' stosunków Rumunii 
rządu Rumuńskiej Republiki , ludowej: J·.a:dy ministrów .~ep.u:bli1ki R'1.łmuń~kiej, dr Pe- 1: innymi państwami, a szczególnie z krajami, 
minister spraw zagranicznych p. Anna uu Groz·a, minister spraw z,a-grankznych - zachodnimi, premier Groza odpowiedział: 

Anna Pauker, minister spTarw wewnętrznych _ Polityka nasza, którą cechuje realizm, 
Paułce.r, minister spraw wewnętrznych - ,T.eohari Georg€scu, minister infoIlIDocji - służy dziełu konsolidacji pokoju i dąży do usu 
p, Teohari Georgescu, minister informa Ootav 1.1v-ezeanu i minister szt1JJ.lci - lon Pas. nięcia niebezpieczeństwa nowych konfliktów. 
cji . p, Octav Livezeanu, minister sztuki KrzyQ: komandorski z gwiazdą orderu Odro- Wszystkie wysiłki zarówno rządu jak i narodu 

I P ł 'I' d' h 26 27 - dzenta Polsiki otrzymali: ~m!basadOlr Rumunii t'umuńskiego zmierzaJ'ą do utrwalenia pokoju. p. on as - z ozy, w mac , 'w Warrszii'wie p. Jon Raidu O!1aZ ministHlwie 
28 lutego 1948 r. wizyty w Warszawie. pełnomocni - Edvard Mezinesco i A~eksan- Jeden z korespondentów amerykańskich 

d V 't' .. W 'd . P usiłował w swym pytaniu imputować p. Pa-, W trakcie rozmów, J'akie miały mieJ'- ru 011rtOVJCI. ręczaJąc o 'Ln1LCll'ema re-
zydent Rzeczy;pospoUtej powiedział m. in.: - uker jakoby oświadczyła ona w l3uk:areszcie, 

sce z Rządem Rzeczypospolitej Polskiej, "Wierzę, że podpisana w Warszawie wnowa że obojętne jej jest stanowisko . Stanów Zje
rozpatrzono w duchu wzajemnego po- o współpracy kulturalnej pogłębi stosunki dnoczonych i Wielkiej Brytanii wobec niekt6-
'lozumienia i przyjaźni zagadnienia inte- wzajemne i współpracę między naszymi n(N()- rych problemów polityki międzynarodowej. 
rElsujące obie strony, przy czym stwi,er- darni również i \II Jltltych dziedzinach. Wyso- Minister Anna Pauker stwierdziła, że taka in-

:kie ~dznaczenia państwowe, które wręcUlllIl (Ciąg dalszy na str. 2-ef) 
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Naezelny d(!)w0dca greckiej allmu demo
kratycznej - GEN. MARK0S (od lewej str.) 
w towarzystwie swego' adiutanta - Kikitsasa. 

Gen. Markos wysłał depeszę gratulacyjną 
do swych oddziałów na Peloponezie z okazjIi 
zdobycia szeregu ważnych miejscowości jak 
Gition, Egion i Kalamatis. 

dzona została zgodność poglądów na za dziś n,aszym dr,agim gościom, niech będą sym-
sadnicze problemy polityczne. bodem syllD.lp!atiJ, jaką żywi naród poilski dla - M I_ -

Oba rządy zgodziły się zawrzeć umo· demokr.acj~ rumuńs!kiej, dla Ludowej R.e,pub1i!ld Z a b u r z e n I a . w a ,r s y . II Rumuńjykiej i dla na.rodu rumuńskiego. 
\lVę O współpracy kulturalnej między Ru- Premier dr Petru Groza., dziękując z·a od-
muńską Republiką Ludową a Rzeczpos- znaczenia podrk;reślił, że wspólipra;c;.a ;pólsko'ru-
poliłą Polską. Umowa została podpisa~ muńska stanowi poważny czynnilt utrwalenia Policia B1uma str·zała do robotnU,ów 
na w dniu 27 lutego br. przez pp. mini- POkOiU,:, f. PARY.ż, M.P. _ Specjałny korespondent t6w 7;wią,*o~h, k1tÓlq zorgaD'ia;owali z~bra 
stra , oświaty dr. Stanisława Skrzeszew- . OU ereDela prasowa "Human1te" d<me~i, że w c7!asie u~wa:rua ma me persOlltel'll t-edmicZ'Jlego, protestując prze-
·'kr· eł.<o I' ml'n'lstra W'lnce"teg0 Rzym"'w' mb d' . k' . ciwk'0 nds'k1m za. robkom. Ńa:le7ir z·azn,aczyć, ~ " :l1'" "" e' W a asa z.le rumunslel niifes1ant6w sprzed ra,fine.r1ti st, Louils ,w MiIIl'- -, 
k· tt" d R I' w roam.neiIdi St. loUlis są rz.il<llllgaZow<lllla kapita 

s.lego ze sony r;.zą u zeczyposP01- WARSZAWA (.PA'P). W godzinach wieczor- syl!ii poooja użyła broilli, ranilłc cię'bko jedne- łry ameryik.ańsk~. W Marsy>lid krążą pogłosld, 
tej Polskiej oraz przez pp. Octav Liveze- nyeh dnia 27 bm. odbyła się w pałacyku My- go z robolro.ików. R,obołtnicy tej rafiner~ za- j;alk.oby dyrekcja zam,ie!l'2laja zamkIłą.ć falblyatę 
anu - ' ministra informacji i lon Pas - śliwskim w Łazienkach konferencja prasowa, strajkowati wobec uSUiIlięoia z pracy 9 delega w wypad!ku ~ien<ia się strajku 

:~~~~i~~tt~~~~:~h:;;~,;';;~~~ Progr"a-m·,·,mMiiowe'gO"·'·'"Z"id"ii"'''··C'ie'C'h·i''SiOw~acii 
cych między obu krajami i zgodziły się ł d . et 

, przystąpić w blisldęj przy.szłości do pod Premier GoUwald zapowiedzi'ał niezw' oczne. pr.z·eprOW!8 zenie r ,ormy 
pisania traktatu przyjaźni, współpracy i rolnej i upaństwowienie większych przed'slęblo,rstw przemysłowych 
wzajemnej pomocy między Rumuńską 

PRA"GA PAP. - W dn>i.'Ii wczQr·aj,s&ym :roz- i obszarruków, k!tól'1łiY 'Połatczyłi się z wrogąl jaooł f wściekłośd naszych wrogów, 
Republiką Ludową a Rzeczpospolitą Pol poczęły s~ę w obecności premiera Gottwalda, mi zeWillękznymi lepublti by odzyskoać to, co . Z "k;ołei premJiJer GottWl1l!ld przedstawtił pro-
ską, wicepremi~ra Zapotocky'ego . 0I'Ia:Z mJimJ.strów stracili na Sikute,k rewolucji z maja 1945 roku. gra:m noweg'o ta:ądu. PremJier oświJadczył, ~ż 

W k" d ' . I k- r1)}ni!otwa i ska,rbu obrady kongresu rOWków RealkcjoniiSci chcieli odebrać chłopom ziemlię, rząd u~aż'a E.a ik.on,j,eczllle; 
YSO Je &l znaczenia po s le czechosłowaokich. Na kOllgres przybyło .130 którą o~ymali zaś lud pracujący ( kraj cały ~ mellwfocme [prz'epll"oWlaOzoolle iI'ef01mY 

.dla. członków dei e-acH rumuńskiej tys. ro,1njków z eSeJ Czechosłowacji. pOnO>wnie oddiać w ntewoa.ę polityCZIllą I go&p.o ro1nej, która poz0stawi~oa by w · jednym Il"ęku 
• p.o słowi'e wstępnym :pr2ieW'Odin!i.czącego ko- da.rczą. nJa.jl~ej 50 ha ~i'em1, 

IIlIitetu centr-a.lnego zwdą.zku r-olllli.!k.6w zabrał Z za:dowolernJiem mo~emy stWlioerdgjć - pod 2) U[la,ństwowti'e,nJj,e pr2iedsięMo:rstw przemy-WARSZA WA (P AP) - DnŁa 28 bm. w 5<lJli 
Pompejańskiej Belwedmu Prezydent R. P. ude
korował wysokimi odznaczeniami państwowy
mi członków rząd{Jwej delegacji rumuńskiej . 
Za wybitne zasługi w dziedz-inie ws;pó1p,racy 

Depesza Premiera Cyrankiewicza ' 
do Premiera Republik j Czechosłowackie; 

Premier Cyrankiewicz skierował do Pre
miera Rząc'u Republiki Czechosłowackiej 
K l e m e n t a G o t t wal d a następują
cą depeszę: 

"Gratuluję serdecznie szczęśliwego 
rozwiązania kryzysu politycznego dla 
dobra demokracji i pokoju. 
Zyczę powodzenia w pracy i po

myślności bratnim narodom Czecho
słowacji. 

(-) JÓZEF CYRANKIEWICZ" 

Depesza tow. Wiesława 
do łOw" GottwaJda 

Do 
Pr?:ewodniczącego Komitetu Centralnego 

Komunistycznej Partii Czechosłowacji 
tow. G o t t wal d a 

Gratulujemy Wam świetnego zwy
cięstwa Partii i Odrodzonego Frontu 
Narodowego nad siłami reakcyjnymi. 
Wasze zwycięstwo jest zarazem zwy
cięstwem wszystkich przyjaciół postę
pu, pokoju i demokracji ludowej, 

(-) WŁ. GOMUŁKA-WIESŁAW 
Sekretarz Generalny 

Polskiej Par.tii Robotruoze'j 

głos premier Gattwa[d, ~t'óry powitał ~\jazd w kreśl~~ premie:r Golttwaild że realke.Y'iilli spiiisko słoWlY.ch, zatbI'Udn.~aJ.i-1V-!Y pOill'a:d- 50 rob0tm.ików. 
imieniu rządu JJoOwego f.rOMU narodowego. wcy wsiali xwycięieni. Naród - r~pwbU'ka. 3) upańsotwowi·e<nIi.e wewnętrznego handJu 
Nawią~ując do ost'ąotnich wydarrzeń w €ze i prawda mrtrlumfowałry. NJie bę~ie prz,es·adą huroowego &:rerz; 

cho.sŁowacji pn~JnJi.er Gottwald podJk:reśIił, że jeśIi p.owi.emy, że nilll'ód nasz w ubiegłym ty-l łl osiągnięcie kontroli państwoweJ nad 1m 
kT'yzys paIitycmy w kraju został przygotowa I gOdniu zdał egZlaJmiill dojrzałości państwowej. portem i eikspOItem. 
ny i wywołilllly przez w3elkioh k<bpitalistów Zdał ten egzamin 'ku podziwow! namyc~ Przy Pil'emiłer z·aznaczyl, i,ż n&Wa konstytucja za-

? gWilJl'lillll.tuje wszy.stkJim przedsiębiorcom z<atru

Dalsza redukcja pla~u Marshalla 
WASZYNGTON, PkP. - Specjalna komi

sja Izby Reprezentantów do spraw pomocy 
dla pai1.stw obcych zaproponowała w piątek 
dalsze zredukowanie pomocy ,merykańskiej 
w ra!»ach planu Marshalla z 5'.300 milionów 

do 4.500 milionów dolarów na pierwszy rok 
Jednocześnie komiSja zaleciła wyasygnowanie 
2 miliardów dol. na zwalczanie chorób I "za
mieszek" w Japonii, Korei, Chinaoh i zaehod
nich Niemczech. 

. Jubileuszowy 'Numer 
W dni~ H ~~l'«la rb. z okai.Ji 

1000·GO NUMERU NASZEGO PISMA 
"GŁOS" ukaże się w znacznie zwiększonej .objętości i la"':"""·'ć będzie 
bogatą treść i obfity dział ilustracyjny 

JUBILEUSZOWY NUMER "GŁOSU" 
~"'aleź\ się powinien w domu każdego człowieka pracy. 

UWAGA KOLPORTERZY! 
Dodatkowe zamówienia n& 1000-ny numer "GŁOSU" prosimy 

dlniającym pon1iej 50 robotntków oraz W5Zys.t 
kim roł!nlilkom posiadajll,-cym mniej, niż 50ha 
ziemi posz,a;nowilllllie ich ~ości prywatnej 

W diilszej części swego ptzemówien,ia pre
m~er €:attwald z<bpowiedzial bezwzględne 
usoolięcie z lega1nych pilfClłJiJi połllt'Y'czńych, or 
garnirzacJi 5pOiłecZ'Jlych 1. ilidmhtlistre~Ji pwblb
nej w5zystkkh agentów rooikcjl rod,złmej i za 
grarniiczm.ej. Nie chcemy - powiedział 001 -
by za kitka ~i~lęcy pow.tóuył ~ niedawny 
kryzys. 

Premier Gottwald po dik,reśldł, m rząd. w swej 
dalszej dziJaJłalnoścl lilie Zlboczy z drogi kon5ty 
tuc'Y'i!Dej, demokratY<!Zillej i parlamentamej. 
Rząd dołoży sti1Nń by nowa koo5tytU<lja zo
stała ~raooWOONl i uchwalOillJa, jak Jlajryehlej, 
by program TZądowy z()stillł zatwierdzoillY 
ptilez patł'lam'eDJt i W)'lkon<lllly, a demokiraJtycrl
ne l. wolne wybory roopłsane w tenni!lllie. 
pr!Z~ ustawą. 

Pr.~ier (l€ltttw<lld z·akońc!lył swe przemó
wiellliie wezwaruem rol_ów do jedności 
i Z9'OQy. WQsza wola, wola ludu, powieMiał 
on będrl!ie prawem w tym kmju 

OOI.OSZENIA 

_ .. __ '.'" 'i_~ Z""a.Ć.d.o_d.n.'.a.8_m.a.r.c.a.r.b •.• d""O_B.iu_ra._K.o.,'p.o •• r.ta.z.· U ... R.S.W_ . • "' •. P.R .. !:-... S._li_'.~" iii' _t., O.'d •. Ż.' .. I.I ' ul. Zwirki 17, tel. 212-04 i 223~29. ~ .. 
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00 1000·GO NUMERU "Gf,OSU" 
qędą przyjmowane tylko 

d~ ~~ Jt~ rb. wł~czn~ 
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obronie jedności ro botniczej 
Centralna Rad~ Związków, Zawodowych ZSRR demaskuje rożbiJaczy światowego ruchu zawodowego 

. ważały ICI rzecE ,łu~zną pomoc gospodarczą dniej ,/plan Mushalla" n/IJzuca lm t. zw. men Feder,acjł naJegIl s1,l: fl.{I. (Imówilen.l.e tej kw&-
MOSKWA PAP. - W ~batniclJ. dniach, ze slrony Jednych kraJ(iw lnnym krajom, w talność amerykańską, co na.leży rozumieĆ' ja- stH. to radzIeoClltie zwl-ą.zlk! zawodowe powm

jak donosiła już pra~ll 'ProzybyH tu ze St~6w .szczególności zai udzielanie kredytów zagra- ko dążenie do narzucenia narodom Europy ny szanować zdillllie Innych naietą.cy<:h do Pe 
Zjedno(;zonych z ram.ie!).ia sekretarza S:;IO - n1cznych celem poprawy '"sytuacjI ekonomicz- swej heg6monil. W ten .posób reakcjoniści deracJi OTgoillIllizacjt 1 Rada Cenłrama Rad.rl« 
61karbnik Jame6 Carey i kierownilk wydzlału nej tych krajów. Jednakżę; "plan Mauhalla" amerykańscy pIagną pozbawić na.rody Euro-. kich Z~zków Zawodowy<:h deklaruje 8Wlł 
międzynarodowego Ross dl(l dokonan.ia wy- nie ogranicza się bynajmniej do programu py zachodnie' prawa do !Swojego trybu życia zgodę na to, by w orgillllach W}"konawczych 
mlany poglqdów z Radą Centrojną RadzIec- gospodarczego, Jak prozyznano w referacie ko j do swojej mentalności. FederacjI omówiono w na'jbllJJszy-m czasie kwe 
kIch Związków Zawodowych na temat "planu mitetu d,9radcze·go przy prezydencie USA do Nic więc dżiwnego, że wielu przywódców sUe ,,planu ~iIII'Shalla" wniesioną 'Proz-ez CJO 
Marshalla". spraw pomo(;y państwom zagranicznym, nie ruchu zawodowego w krajach europejskich w Stanach Z.J.e~,oczonych i p.rzez Rad~ Na-

Agencja TASS donosi, że narada ta odby- można rozpatryWać interesów Stanów Zjed- ~tanowczo protestuje przeciwko "planowi cz~ł-ną brytyj~kj .. ~h związków. r;a~odQwYch. W 
wala .ię w przyjaznej atmo6ferze. W wyniku noc:z:onych w Euro'Pie jedynie pod ktąem. wi- M h 11 " AWIoetle powyzszych wywodów Jft!orut jest że 
narady ,Rada Centralna R.a,dzie<:kich Związ-, dzenia czynników ek.onomicznych, Mają one ars a a . "plan MarshaUa" nie może w tadnyym wypad 
... ~ Z d h ReakcyJ·na. i agresywna treść "planu MaJf- k .... wł- ro bl la L.. ... tftw""'o ,..uW awo owyc w.ręczyła przedstawkielom również charakter strategiczny i polityczny. - U , .. a1l10 c przyczyny z c · " ... a,,_~ 
"'0 d kI ' shalla" kryJ·e si" pod zasłoną dv. mną antyko- h d albow1~ k·-"'d _ ... ~ ..... e aracJę następującej lre§ci: Jak to już obecnie znane jest całemu światu," ruc u zawo owego · ~... 'CI:I. a na,~v-

;z. , munizmu. Za przvkladem zaciekłych reakcJ'o- ~_l ~ '".zlków zawodo-;""""h ......,1-, agranl<:zna pra'-Sa reakcyjna i niektórzy "plan Marshalla" stawia na porządku dzien- l wa org~_z~Ja zw,,>" .. I - :t"" ..... 

d . ł . 1.' ni.stów i faszystów niemieokich ekspan.sj'oniści J Ć " c 'k--·.łt ... ·wo'-n.da W ~"'-""'la ZIa acze ZWląZ,I\.OW zawodowych, przeważnie nym &tworzenie pod kierownictwem Stanów. nOl ".eszy s·ę a. " ... .., a 'Jvuą """"",,,,-

W Anglii i USA, wszczęli o5ta.1nio f;zeroko Zjednoczonych bloku militarno _ polHyczne- amerykań5cy ukrywają pod maską antyOComu nlu swego stanowlsk~ wobec tego pliilll1u. 
k · k ni nizmu politykę l.dławienia wolności narodo~ 'Za rOJoną ampa ę w sprawie omówienia w go państw zachodnich, &kierowanege prze- Rada Centra1na Rad!Zie~ich Związ:ków Za-

h k h ,,· . F d weJ' i niezależności krajów europejskich, po- śwł dn ś' !kI oTganac wy onawczyc ""wlatowej e era- ciwko krajom wschodnio _ europejskim. wodowych uważa, że ~.towa- Je, . o c -asy 
cji Zwią'Zlków Zawodowych t. 'Zw. "planu Mar Specyficzn~ cechą powstającego na podsta. litykę walki z demokracją i postępem. ;I'Qbotnk.zej znai,duje ·wyraz w Swiatowej Fede 
I6haUa". Wrogowie między;narodowej jedJiq- wie "planu Marshalla" bloku je-st umowa a- , . Oto nas~ po~.ląd ~4 .'.'p~an Man~halla". Co racji Związków Zawodowych, które 11\ bezpll.r 
;ci klasy robotniczej wykorzystują tę spra- merykańskich magnatów finansowych z mag- ~Hę tyczy Kwestn omOWleIl..ta "planu MartShal- tyjnym1 o.rgani?ac}am1 rohotników, mająCymi 
wę dla wywolania zamieszania w szeregach natami niemieckimi Zagłębia Ruluy, którzy ł la" w łonie Swiatowej Fed~racji Zwią?~ów ,Za ·na celu polepsze,nd,e stopy życiowej !klasy ro
Swi-atowel Federacji Zwiqzków Zawodowych, w przeciągu życia jednego zaledwie po]wlenia wo?owych to Rada Ce?"ualn.a ,RildZJeo~lch bO't!!liczei., To też rad:z.iec:kie zwillz.ki rt:ft'W'Odo-
pragnqc narazić na IZwank jej całość. na.ratili 8wiat dwa razy na niszczącą wojnę. ZWląz<kOW" Zaw~d0:rY<:h, ]'*,t :z·danla, ż~ "pla~ we sądzą, że nie wolno przeks2ltailcać zwJ.ą.z-

Celem stwiercłzenia is-totnego &tanu rzeczy Zgodnie z "planem Mareba.lIa" !kraje za- Mar6halla obejmUje dZledzmę «to·sunkow pan ków 7!iłwodowych będących org<młzacjamt IIopO 

I wyjaśnien1a stanowl&ka Radzieckich Związ- chodnio _ europej6kie powinny być gotowe 5tWOWO -. polity~zny~h mi~dzy Stdnami. Zle~- IltyCl.'llymi w aTenę gry politycznej i macMna 
k6w Zawodowych wobec "planu Marshalia", za przykła,dem Grecji i Turcji do oddania do ?oCzo-?ymI a, .roznyml. kraJ~ml euro,pe]sklm1. cJ~ politycznych. r 

Jak również ich .tosunku do Swiatowe; Fedc- dysp.ozycji USA swych baz i portów strategi- I n;Vlera ,ta~ae b~esl1e p.olltyczne, ": któ-rych Nie wol.llJo zabralllJać zwlą,UlOUl zawodowym 
Tacji Związków Zawodowych, Centralna Rada cznych. Wynika z tego, że la polityka ma na rozs'.rzyglllęclU kazde panstvv:o i !ka::dy OŚTO- by głosowały na lilloourzys1ów lub komun!
Radzieckich Zwiqzków Zawodowych uwa:la za celu przek&ztałcenie Europy zachodniej w od- de.k ruchu :~wod()w:go powmny. illleć. ca'łko- stów w AnqHl, na IfepublłkoillIlów lub demokra

, niezbędne zlożenie poniższej deklaracji; skocznię amerykań&kich podżegaczy wojen- Wlt1\ wolnosc zgodnie %e swą nlezawlsłoścl1\ tów w USA, na katolików łub :komunistów w. 
Centralna Rada Radzieckich Związków Za- nych. ZyWiąc zakusy wobe<: suwerenności na- i lSuwerennością". Fril!llcjl lub we WłoIIzech - me narażają<: na 

wodowych odrzuca kategoryctnJe, jako Iwia- rodowej i. n iezależności krajów Europy ~cho- S'kor.o j~nak w orga.nach wykonawczy<:h rpy;k.o JedllOMt ruchu zawodowego. 
dQme oszczerstwo, twierdzenie, jakoby radzie- • . Ośrodek rumu zawodowego w kDl-ym 
ckie związki zawodowe przeszkadzaly lub mla p I d 1948 kraju może md~ w tych sprawach twe wk-
Iy zamiar przeszkadzać k<m/ederocJom zwiqt- an gospo arczy na r.· lone 7.dan'~ ł wO'lnt. mu powlią6 odpow1edn~ 
ków zawodowych, lu.b poszczególnym zwiąż- dtcyzję. • 
kom w omawianiu "planu Marshalla". W &wicUe powyż,.szych wywodów wyda~ 

Rada Naczelna Radzieckich Zwiazków Za- się nam nieuza.sadnłonym stanowisko Rady Na 
wodowych zawsze uważala I uwaia w dal- Projekt rsądowy narodoweco plan n los- towarowych, 1200 clunlków, 3 tY81llCe mo- cz el.n ej Bryty,J51dch Związków Zawodowych w 
8zym ciągu, że każda narodowa organizacja podarezelo na rok 1948, który będzie p1'Zł'd toc;;kll, 100 tysięcy rowerów. sprllwlf. zwol.mla mlęch:ynarodo~~ł konłern 
zawodowa powina mieć pełne prawo l moż- młotem obt'ad na najbliższym. posiedzeniu PrzemY81 chemiczny dostarczy: 529 tyslę- ej! zwl4Zków UlWodowyclt z pomintędem 
ność swobodnego omawiania zagadnień poli- seJmMvej komisji planu ,o8podarcz~(o ey ton nawozów szłueżnych. Swl.atoweJ F&derllcJt Zwią.7Jków Zawodowych. 
tycznych, a w tej liczbie i kwestii "planu przewiduje: Przemysł włókienniczy oslą~nle przedwo- Rada Centraln. Rad7.4ecldch ZwiązkÓW Zawo~ 
MarshaJJa" - jeżeJJ sądzi, że jest to koniec!- L Wzrost produkcji pl"t:emysłowel o %3 ienny poziom produkcji tkanin wełnianych, dowych uważa, :le taka ł'.kcja separałylstycl~ 
ne. Każda organizacja zwiqzków zqwodowych procent. da 448 procent przedwojennej produkcji ~ka- na mOŻe lł4Tadć na uwlmk Sw1atO'W1\ Pedera 
mOże wypowiadać lJię ro tym planem lub %. Wzrost produkcji rOŚlinnej _ o 25 pro- nln Inlanych I 110 procent _ tkanin Jedwab- cję Zwią.zków Zawodowych l nlewątplłwle bil 
przeciwko temu planowi 1 mote powziąć w cent, produkcji zwierzęcej _ o 10 proc. ·nych. dzle W)"konyslilllNł przez wrogów kla~y robo-
tej sprawie odpowiedniq decyzję, JeślL kto · Wydobycie węgla osią~nie 67,5 miliona ten. 'aplernJe dostarcz"- 200 tysięcy łon papieru. tnleu:J. 
w ierzy w dobroczynne skutki "planu MaI'Shal • ., Co się ty-czy om6~enla kw~tU "pl>anu Mar 
la" _ niech wierozy, jest to jeg~ !prawo. Co Pr?dukc1l' ener&il elektrycznej wyniesie Monopole dadzą 13 miliardów Iztuk paple- shallau to Radz1eckle Zwląz.ki Zawodowe sI\-
eip, tyczy Centra,ln.ej Rady Radziecik:1ch Zwlttz- 7,5 mllłuda KWH. rosów, 197 ty8ięcy skrzy6 zapałek, 100 młllo- mą, te byroby rzecztł bar&1eJ demola'aJtyez~ 
ków Zawodowych, to nie po<lziela ona tYCh, Pr04ukcJa felaza - 1.075 tysięcy ton. nów litrów spirytusu. ną paeprowadz.&nJe wymIany zda4 między 
złudzeń, Przemysł metalowy dostarczy: 3400 obra- Rozpocz~my produkcję parowozów PM- zwłązkamł zawodQlW}'Dlł na temat "planu Mar 

Radzieckie Zwiqzk! Zawodowe r.aw.!ze u- blarel~, 247 parowozów, 13 tysięcy wagonów piesznych, sainocaod6w clęża'rowYch, tdIników shallal ' w komttecie wyk()ll!aw~m SwłilltGwef 
- ~.w~~~, -~.- ~'" --"t' - ..... , ... - , _ . spalinowych, zgrzeblarek do bawełny, dom- FederillCłl Zwlą'tkó,,: 7.aw.otl..ow:yot:h~ 'gchte pu1l®t 

P I k · R ' · ków prefabrykowanych. włdllenila p!>szczegolnychJ ~zko-w, zawodo-

O S ·a - U m .u n I a w dziedzinie rolnlctwa: ZLIKWIDUJEMY wych będzie przed~tawi~lI1y w pełnlęjszy spo-
800 TYSIĘCY HEKTAROW ODŁOGOW, za- tralna Radz.ileokilch Zwią'llków Zawodowych zga I

,sob' pr:.r:y czym 7Jl'olumlałe jest, fe Rada CetIl 

(Dalszy c:ląg ze ,b-. I-ej) 
terpreŁacja jej słów jest fałszywą: o~w!lId

czyła bowiem, że nar6d rumuński nie zatrzy
ma 8ię na drodze postępu dlatego tylko, te 
kołom imperialistycznym nie podoba się obec
ny ustrój Rumunii, oparty na wolnoścI I nll\
zawisłości tego kraju i na poszanowaniu wol
ności i nicza,visłości innych na.rodów. 

P. Pauker udzieliła również obszernej od
powiedzi na pytania dotyczące zjednoczenia 
rumuńskiej klasy robotn.\czej w jednolit:'j 
partii robotniczej. 

- Klasa robotnicza jelit jedna: ogwład

czyJa min. Pauker - I w Interesie jej tdy 
jedność, a nie rozbicie. Zjednoczenie partii 

"SPO!,EM"-ZAKŁADY NAPRAWCZE 
Łódź Radogoszcz, ul. Liściasta Nr 17 

zakupią 

ZELlWIAK 
\v dobry m stanie ' o średnicy światła po 
wymurowaniu od 500 mm do 600 mm. 

Oferty i, informacje kierować: "Spo
łem" Zakłady Naprawcze Ł6dź-l'tado
goszcz Liściasta 17, tel. 149-10, 1477k 

~"AA4 ....--

~obotnlezych w Rumunii jest nil drodze r('z
woju klasy robotniczej naszego kraju krokiem 
doniOSłym. Mamy liczne dowody, ·te łukrE's 
nasz spotkał się J: należyt,m zrozumieniem 
i pozytywnym oddtwlękiem wśród klasy TO
'lotniczej innych krajĆ(w. Nie uchodzi naszej 
uwadze również fakt, że dla pewnych kól zje
dnoczenie r\JlUuńskiej klasy robotniczej jt"!lt 
silnym ciÓlem: było ono ciosem dla imperia
listów, którży liczą na. rożdfwit:k w kIaoie ro
botniczej I dla prawicowych !;ocjal-d~mokra
tów, kt6rży postawili sobie za zadanie roz

. bijanie jednoŚci ~la5Y robotniczej. 

PrZyjęcie· a ,prellliera Cyrankfewicza 

'patrzy się rolnlct~o w ma.szyny wartości ma się na dO'W01ny termm zwołania k~łtetu 
\ Il'ltUardów zł. • wykolflill!WCzego--oto pU!Il!kt wldzeoii!ł. Radzf.ec-

Porty mor!lkie przeładują 19 miltonów ton.' k5ch Zwl-ą.z'ków Zawodowych". 

, 
No szpaltach pros., 

~elDok.racja. z~yci~sk.a. 
"Robotnik" omawia tło kryzyłu rzlłdowe-l wica partU ~oci.a.ldemokr.a~ycznej musiała 

go, podkreślając całkowite zwyc!ę.stwo Frontu ustąpić wobec słusznej platformy lewicy lo-. 
Narodowego. W artyikule wstępnym czytamy cjalilStycznej., . 
między innymi: Szybki tnumf demokracli czechoslowacluel 

Komitety Akc!! Frontu . NarodowegQ, 1I:Ióre nIe ?ył jednak dziełem przypadku ani n1e na
w ciągu dwudziestu c1.terech god<tln pokryły stąpIł .!?~orzutnle. .obo~ demokratyczny %daJ 
gę.!tą ,jeclą caiy kraj, stanowiły przekonywa- zna1WmI'CJe egzamin. do}rzaloścl poJJtyczneJ. 
jący dowód, te demokracja ludowa tkwI głę- On to ~O'wiem w cIągu dwóch lat wykuwaJ 

WARSZAWA PAP. -..: Dnia 28 bm. premier boko w ma&ach .-połfwzeń.'ltwa czechosłowa,,;- broń d1.1Siejszego zwycIęstwa. Za.sługa. tegO' 
Józef Cyra.nkif'wicz wraz % m"-łż<m:k,, podej- kiego. W obllczu takich faktów wyn1k o.sta- oboz~ poleg? nq tym, . że n(l,ucz,ony gorzkim 
mówał śniadaniem pretnie.ra :r'Zltdu .rumuń· teczny · kon/.Jiktu, IJprowokowanegó prze1. par-o dO.fWI~dczenI.m lat międzywojennych, nre za
skiego dr .. Pebro Grozę, kt6remutowarzYS'liył,a tie prawicy społec:z,nej, nie mógł budzić wqt- dowolIł slę gwarancją demokraej! formalne!, 
Jego córka OTaz dyr,ektór gabint-tu T. Buhes- pJiwoAcl lecz stworzył dla niej bazę .połecznq I polI-
CU i dyrektor cereomonlału S. Mlddln. Premie- . tycznq, odbieraiąc środki walki burżuazJI 
rowi Cy\ankiewjczowl towarzyszyli: wicepre- ,~ropaganda "a.merykańika u5iłowała "po_d- l uzbrajając Ideowo l fizycznie masy ludowe. 
mier Gomulka, wicepremier Korzycki, podse- nlesć na duchu elementy prawicowe. Jedna,;:- Dzięki temu czechosJowacka demokracja par
kretarz 6tanu w Prezydium !tedy Ministrów że reakcja .poniosła szybką i całkowitą iklą6kll· lamentarna stała się narzędziem obrony lnte
Berm.an i 4IIlba,a.,dor RP w RumunU dr. 5zy -1 Według g.okumentów I opisu wypadków, resów ludowych, a nie ślodklem panQwania 
mański. po{\anych przez "Robotnika", równief i pra- kla,., posiadających. .......................................... 

32 I poetów i rozpocz~ło sie: sławienie róż-\ rych drobnostką jest wyjaśnić człowie-
nyml głosy. r kowi całą zgubność Jego poglądów. 

- O, mądry emlrl o najmądrzejszy - Idźcie w pokoju do domu·, bracial 
spośród mądrych, umądrzony mądro~ Jeśli wam zdarzy się jeszcze kieoyś 
ścią mądrych, o ponad mądrych mądry spór o kurę, przyjdźcie raz Jeszcze ~a 
emir!!1 emirski sąd, ale nie zapomnijcie przed

Wykrzykiwali tak długo, wyciągając tem sprzedęlć swoje domy, winnioe i po 
szyje w kierunku tronu, łl każdy starał la, gdyż w Innym wypadku nie będzie
się, aby emir odróżnił głos jego od cie mogli uiścić opłat, a tym słlmym 
wszystkich innych głosów. A prości lu- przyniesiecie stratę skarbowi emira. No 

- Władca prawowiernych i słóńce I stu tangów, opłat~ pałacową w wysoko dzie, którzy stali ściśnieni obok pomos- WGt myśl o tym powinna być straszna 
wszechś.wiata, nasz wielki emir, nie- ści ~tu pięćdziesięciu tangóworaz ofia- tu z żalem pat;zyll na bra,ci. dla każdego wiernego obywatela. 
cllaj będzie Ilad nim błogosławieństwo rę na budowę meczetów i - wszystko - Macie WIęC - zauważył Chodża - O, lepiejbyśmy umarli razem z na-
Allacha, raczył osądzić, że jeśli kozę to należy pobrać natychmiast w gotów- Nasredin, zwracając się do n i eszczęs- szą kozą! - zawołali !;lracia, . rO'liąc 
wziął do siebie Allach, to według spra~ ce, ubraniu' lub ·w innym majątku. nych, którzy lamentowali jeden w obję- wielkie łzy. ' 
wiedliwości skóra należy do namiestni- n' d·' ł . k" d ciach drugi'ego. - Jednakże nie na pró - Czy wy myślicie, że w niebie ma-
k Ali h ,. d' lk' le z ązy Jeszcze s onczye, g y. . d . 1" . a ac a na Ziemi, t. zn, o WIe lego stra' . kAł b k 'I'· zno sle zle ISCle sześć tygodni na p1a- ło takich durniów - odo, owiedział Cho-. b l' ,., zmcy na ma s an e a rzucI l Się 
emIra, wo ec czego na ezy sClągnąe z do,b' ! I" h k' , T cu. Doczekaliście się sprawiedliwego i dża Nasredin. - Ludzie godni zauf3nia 
kozy skórę wysus7yć J'ą wyprawić przy raCI, rOZW i ąza 1 lC pas l, wywrocl I wielce miłościwego wyroku, gdyż 'Nia- mówili mi, że obecnie piekło I' r"')' zapeł-
. "d 'ł .- d " k b ' .' kieszenie, zerwali chałaty, ściagnę1i bu u 

nlese o pa acu I z ae w s ar OWOSCl. ty i wym T . h' b h' domo wam, że w całym świede nie filC! nione są po brzegi głupcami i więcej 
Bracia z przerażeniem spojrzeli na, ICI I le pl ec!, osyc l naw- nikogo, ktoby był mądrzejszy i bardziej nikogo się nie wpuszcza. Przepowiadam 

. b' tł' b' ł I kk' poł gołych. 'ł' d sle le, w umIe prze leg e I szmer. .' . mi oSlerny o naszego emirC!, a Jeśli Włlm bracia, nieśmiertelność, B odeJdź-
Bachtiar zaś mówił dalej głośno i wy- Wszystk? to Od~yło Sl~ w mgnieniu ktoś w to wątpi, :- i 'ogarnął wzroki ~m cie stąd jal< najprędzej, dlatego że stra-
raźnie : oka.' I swoich sąsiadów w tłumie, .- to na+ych żnicy zaczęli już spoglądać w naszą 

- Ponadto należy pobrać od powo- Natyclłmiast po ogłoszeniu wyroku miast można zawołać straże i oni odda- stronę, a ja nie mogę tak iak, wv, na nie 
d6w opłatę sądową w wysokości dwu- poruszył się chór nadwornych mędrców dzą niegodziwca w ręce kat6w, dla kt6 śmiertelność liczyd.. 



Dv..,na zasłon .. ŚWIatowej reakcji lowa siedziba Gimnazjum 
Przemysłowego fabryki 

zum dokoła Pragi i cisz 
Gdzie powstaje obecnie nowe Monachium? 

o ,.Gentlemanu 

Jedyna na lter.en19 ~ Srednia &zko!. 
Zawodowa, ksztalcąoa wykwalllti!k.owanych 
pracowników dla przemysl'U gumowego, prze
nliosła swą siedzibę z uJ. HlrpoteczneJ 3 :na uL 

Koła nądowe w AngliL, Francji i Stanach ----------~---------
Zjednoc.ronych usiłują przy s,posobnośd wy-I Paryski korespondent agencji "Telepress" 
korzystać ostatnie wypadki w Czechosłowacji zwrócił uwagę na 8zczególny charakter 
dla odwrócenia uwagi opiniJ światowej od lon- wrzaskll, podnlesionego przez reakcyjną 
dyń,skich rokowań w sprawie Trizoni1 i przy- prasę w Stan. Zjednoczonych, Anglii i Fran-

cJi WOKÓŁ SPRAWY CZECHOSŁOWACJI. gotowanej -tam nowej kapitulacji rządu Iran-

"To właśnie - kapituJacja Francji - pisze Sędziowską 8. 
"Rude Pravo" - wobec żądań imperializmu Nowy lokal, oalikoW11d.. zr&d41:l'foni®wanT. 
amerykańskiego . joot tym "nowym Mona- umożliwi młod:.dety pobieralllie nauki w wa
chium" - układem anglo-amerykańsko-nie- runkach daleko dogodn.iejsItYCh. ~ popn:900 
mlocklm, tyJn razem kosztem Francji. Zwydę- dnio. 

cuskiego. W kołach politycznych tych krajów zdajq • 
Wśród wielu 5zpalt druku, jakie gnety re- sobie sprawę z tego, że wrzask ten jest je-I 

stwo natomiast sił demok~atycznych w Cze- Uruchomiende pracovm'l chemiocznej. bibllio 
chosłowacji służy umocnieniu dzieła pokoju teki obejmującej ponad 1000 tom6w i świet
I utrwalenia zdobyczy demokJratycznych ludu licy przyczyni się do pogłębienia pracy dydak 
prilcującego". tycznej i wychowawczej. Organizuje się rów-ekcyjne na zachodzie poświęciły rozmaitym dynie zasłon q dymnq, za którq reakcj.a mię-

"f1ensa-cjom" w związku z k'ryzy6em w Czecho- dzynarodowa chce ukryć niepowodzenie 
&l:owacji, dziwnym zbiegiem oko I kmoioci za- swych pianów w Czechosłowacji. . 

Odpowiedź "Rudego Prdva" rzuca światło nież stołówkę dla niezamożnej młodzieży tej 
na tło rozpętanej ohecnie ikampanii reakcyj- uczelni. 

brakło miejsca na takie wiadomości, jak np. 
ollcjaJny 'komunikat czechosłow!łckiego mini
sterstwa spraw wewnę'tr.mych o wyU!:rytym 
tajnym ~isku wojskowym, w który byli 
wmieszani posłowie partii narodowo~ocjali
stycznej. z sekretarzem generalnym tej pa.rtii, 
Ursinim, na czele, oraz inny komunikat tegoo sa
f'iego ministerstwa, 05kariający jedną z amba
Jad obcego państwa Q systematyczne udziela-
1lJe wsparcia czeskim spislwwcom i organizo
wanie przy tch .pomocy akcji sz.piegowskiej. 

Zabrakło też w prasie reakcyjnej miejsca 
-tla szerszych sprawozdań lub 'komentarzy na 
teina t konferencji londyńskiej, gdzie p.rzy ści
śle zamkniętych drzwiach Stany Zjednoczone 
1 Anglia, przy współudziale kapitulującego rzą
du francuskiego, przygotowują odbudowę 
c.lęźkJe~ przemysłu Niemiec Zachodnich -
r.-owej groźby dla pokoju europejskIego. 

Jednocześnie, jak don05zą gazety fram.cu-
-etkie, BIdauJ·t, występując na przyjęciu, urzą
lb:onym .przez aSo<:jację dziennikarzy anglo
Aa.skich w Paryiu, również Mzapamniał" Q kon
ferencji londyń&kiej, natomias't dlugo rozwo
dził się na temat kryzysu czechosło,wacklego, 
uatakowal n:ąd czechosłowacki i m6wił o "no
wym Monachium". Zasłużoną odprawę daje 
IIi1l111nmllmlllllllllm"I"I;IMrI l ·I.lnli:II'IHIIIIIIII~IIIII"II'I"ł11Il'l"1"lliłil'III~I~r.I'II1I!I"1111 

Kto pierwszy? 
26 lutego we wsp6łzawodnlctwie mi~dzyfa

"rycznym w przemyśle bawełnianym najle-
.!Ze rezultaty uzyskały PZPB Nr 2 wykonu

jlIc plan w przędzalni średnioprz~dnej w 111,4 
proc" w przędzalni odpadkowej w 144,1 proc. 
a w takIru w 121,6 proc. 

Ze znaczną nadwyżką wykonały plan dzien 
rt1 PZPB Nr 3, PZPB Nr 4, PZPB Nr 5, 
PZPB Nr 16, PZPB Nr 22, PZPB w Pabiani
ca'ch, PZPB w Konstantynowie i PZPB·w Ze
lowie. 

nej przeciw Czechosłowacji. Zdrajcy i kapi- Ostatnto n<'1 z-eb,ran1ru ro&:1delskim '!)Owo-
francl:lskiemu ministrowi spraw zagranicznych tuland, sprzedający interesy własnego narodu, ld1llO Radę OpLe.kunczą &zkoły, W skład jej 
"Rude Pravo", pi5ZąC, że właśnie w LondY;lie usiłują odwrócić od siebie uwagę, . rzucając I w~jśĆ maj~ przeds~awidele DY:,ekcj1 i Rady 
szykuje się teraz "nowe Monachium", które 06zcze'rstwa na naród czechoslowackl, kto~~ ZalcładoweJ Fabryki ,,<;:'entleman '. W z.wiąxku 
rząd francuski chce ukryć przed olpinią pu-I wlasnymi silami potrafił obronić swą wolnosc z tym stworzono KOmJtet Orgamzac'y)ny. na 
bliczną. i suwerenność. kt6rego czele stanął ob. J6zef Chorąż.k:a. 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Dlo~eqo in, ·§;ę !!ie ~pie§zę6~ 

leje II .. 
Wśród dokumentów, 'Ogłoszonych przez Ra- Niemcom, aby dwaj przeciwnicy wybIjali 1 wojny. Jak wiemy, m1ma miuodajnych 1 Will-

dzieckie Biuro Informacyjlle pod wSlp6lnym ty- się nawzajem". zących przyrzeczeń ze strony USA 1 W. Ery-
tułem "Fałszerze historii", znalazły się również Zaś lord Brabazon wyraził się, że najlep- tanii, "drugi front" ;powstał rue w 'l'oku 1~42 
dekawe materiały, dotyczące sprawy Qltwarc:a szym wynikiem walk na wschodnim froncie, i nie w 1943, lecz dopiero w czerwcu r. 1944 
"drugiego frontu" w Europie. byłoby wzajemne wyniszcze.nie się Niemiec JakiG były '\\ryrachow~a 1 dążenia .eak-

Ja..l(ie bylo w tym względzie nasta~en1e i ZSRR, co zapewniłoby W. Brytanii dom:nu- cyjnych kół anglosaskich, o<;lgadn~ć nie tmd-
łJewnycll kół anglosaskich, o tym św'hdczą jące I5>tanowisko w Europie. . no. Komunikat R.BJ. fo=ułuj., to w sposób 
przytoczone przez R.BJ. wypowiedzi Trumana, OczY'\v1ścle., !!lie wszyscy politycy auglo- na6ltępujący: 
wówczas członka Senaltu USA, oraz Brabo7.'Jna, sascy hołdowali !tej osobLiwej teorii "wzajem- "Kola /ę w walce I NJemcaml dążyły d., 
ministra prz-emysłu lootniczego W. BrytalThLi. nego wyniszczania się" dwóch przeciwników, wla-snych celów, nie mających nJc wEp61-

Po napadzie na Związek Radzliecki, senaklr z których jeden, tj. ZSRR ibył... 60juszniklem nego % walkq wyzwoleńczą, prowadzonq 
Truman wyraził opi'llię następującą: USA 1 W. Brytanii. Ale Z'\'i''l le!1'l'cv truma- przeciwko nJemieckiemu ItUJzyzmowl. Kola 

"Jeśli zorientujemy się, że wygry",a1ar noW\Sko - brabazońskich pogląd6w byli jednak te nie były zaIn.tere3O'Wane w całkowitym 
Niemcy, powinniśmy przyjść % pomocą do'ść wpływowi, by opóinlać na w6zeLkie 5pa- rozbIciu faszyzmu, lecz Jedynie w podwa-
Zwiqzlwwi Radzieckiemu, JeśI1 natomIast eoby utwonen.ie "drugiego frontu", czego skul- żenfu potęgi Niemiec J usrmlęcJu Jch Jako 
zwyciężać będzie ZSRR, n<1leży oomóc kiem musiało być, oczywiście, przedłużenie niebezpiecznego kankurenf.ą. % rynków 

światowych. Ponadto kola te llczyły na 

Wzrosną zasoby krajo Jch surowcó\v 
oslabienie 1 wykrwawienIe 8ię ZSRR oraz 
na to, że w wyniku wyczerpuJqceJ wojny 
ZwIązek Radziecki na długo s/rac! swe zna
czenie jako wielkIe l potężne mocaT3two, 

Pomyślna akcja kontraktowania lnu i konopi a uzależniony będzIe od Stanów Zjed1ło-
Akcja kontraktowania lnu i konopi roz- czonych l W. BrytanII," 

wija się pomyślnie. Na dzień 21 lutego W dal5zym ciągu o.brzymaliśmy od ro- Chytre rachuby reakcji englosask.1eJ spel-
zakontraktowały T05zarnie 30.260 hektarów szarni ,,sękopoI" (okr. mazurski) depeszę zły na n.Lczym. Związek Radziedk'l - mimo 
lnu i 700 hektarów konopi, co oznacza wy_ następującej treści: "Na 15 lutego br. 120 ciężki<:h iprz,ejść woje=ych - nie oosłaJbł i nie 
konanie planu zakontraktowania na r. b. procent wykonania planu kontraktowania wykrwawił się, lecz przeciwnie - potężnymi 
już w 81 procentach. lnu. Na 27 lutego 150 procent. W oczeki- ciosami Armil Czerwonej zl/I>decydO!Wał o zwy-

Jak zapewnia komJsan a:kcjl sIewnej won/u na blankiety umów nastąpiła przer- cięstw'ie sojuszru1ków, FaszyrLm niem!eCkJ 'l0-

lnu, kampania znajduje się nadal w pełnym wa. Przy możnoścI otrzymania nasion zo- stał pobity lila głowę· Hitlera lilie ma, ale na 
Przemvsł wełniany walety. o " pierwszeństwo tóku, a plan z pewnaścią będzie wykona- bowiqzujemy s!ę ·p.rz~ktocżyĆ"250 pracent :~~~e .~~~~\~~diru~~~~ejB~::-~: 

ny. 'l • • "-plaI1/j", . 
Wśród tkaczy pracują~ch na dwóch kro- krząta'tący się z zapałem wokół urzeczywistn!e 

sriach kortawych najlepsze rezultaty w PZPW nia dzieła, kJtórego realizacj.! podczas wojny 
ltr' l uzyskały: Helena Krajewska (152,2 prac.) IJnterpeloc;e nOSZII':" CZl!.łlłe'niliÓ..!!. osiągnąć 6ię nie dalo. O tej krz/lw,n1rue Ś'Widd-
3enowefa PodgórSka (152 proc.) i Alfreda cry dowodnie historia trzech ju2 prawie lalt 

Gd l-e IOZ· na złoz· ye' reklamacj·ę" powojennych. Ciszewska (143,7 proc.). l'" Usunąwszy niemo!ecklego konkurenta z i!'}'III" 
W PZPW Nr 2 wyróżnili się: Henryk Pa- IUi . • Mw światowych, imperialiści anglosascy pie-

jąk (160 proc.), Władysław Fisiak (156 proc.) czoołowJde ochraniają :res1:tki niemieckiego fa-
i Józef Owczarek (154 proc.), a w PZPW Nr 3 Dn. 20 stycznia rb. nadałem telegram U-I przypadkowo przechodzący grzeczniejszy odeń szyzmu, 1/1 _ nie widząc możności uzależnie-
Czesław Kopieć (153,3 proc.), Mieczysław Ro- mawiający spotkanie w Warszawie z osobą funkcjanariusz poinformował mnie, że jest iIlioa od siebie Związku Radzieckiego drog" bez. 
.. ~lski (145,1 proc.) 'Oraz Stefan Warkoczew- zamieszkałą pod Warszawą w pewnym dniu dr:!,: wejścte z bramy od ul. Kilińskiego, ipośrednlą, lilie lI'ezygnuj" jedna:k z myśli do

ski (134,1 proc.). o godzinie trzynastej wypisując tę godziną II piętro front. Po przybyciu tam zast'iłem pięcia tega celu metod" tworzenia różnydl 
W PŻPW Nr 35 pierwsze miejsca zajęli: Ig słownie, Doręczony' adresatowi telegram drzwi zamknięte i napiS "PrzejŚcia nie ma", "plan6w" i "blo&ów" o prmj.rzy&tyd1 1 nie-

nacy Tomaszewski (144,5 proc.), Władysław brzmiał: "godzina trzecia (lub sz6sta) niewy-: a na pukanIe nikt nIe reagował. Wróciłem dwuznacznych iendencJach. 
Magier (143,7 proc.) oraz Jan Drewnowicz raźnie" Oczywiście napróżna zwalniałem się tedy do kancelaril i opowiedziałem o swych Wszystkie t~ próby i wysi~ -1\ prl~c1el 
(143,2 proc.), a w PZPW' Nr 36 Stanisław Wy- z pracy na ten dzień i napr6żno wydałem wędrówkach, zapowiadając zrobienie użytku. z góry skazane na niepowodz.en1e. W osta:tetz.. 
pych (160 proc.) i Józef Bednarek (159,9 proc.). większą kwotę na podr6ż. Otrzymawszy d'O- Nikogo to nie zaintere!owało. nym wyntku toczącej się gory polltycMej ~ ___ I ręczony telegram, chciałem ~prawdzić, które- Nie pozostaje mi nic innego, jak za po- ciężą illie zimne, egoistyczne rr.achuby englosa-

Ś d ł R b t i ' ó ć s.kich kalkulatorÓW, leq słuszne 1 ''Pramecm· 
NOWE ZNACZKI LOTNICZE mu urzędowi telełrdicznemu zawdzięczam re nictwem "G OBU o o n czego' zwr ci we .interesy miłujących !pok6J , wolnoś~ Iltillo-

Z dniem 29 lutego 1948 roku wprowadn stratę czasu i pieniędzy - ł6dzkiemu czy war się do właściwych władz pacztowych z za- dów. Tego je6teśmy pewni _ i nie braik'jnz 
5ł~ do 'Obiegu i sprzedaży lotnicze znacZ'k! szawskiemu, kt6ry przekazywał dalej. W tym pytaniem - gdzie można składać reklama- dziś oroak, które lIlas w tej pewnOŚci 1I11"<'I5e.r-
pocztowe wartości 50 zł i 100 d. celu 'udałem się do kancelarii łódzkiego urzę- cje i jak się tam dostać? T. Jackowski dzajll. B, D, 
Rpun~ ro~h pneds~w~ pę~~~o ~i:z:a~We~~~~~a~rehl~~~ ~~-~-~-~---~-------~~~~-_____________ ~~~ 

ee.n~au:a z lukiem. Z lewej strony centaura Po naradzie pracownicy pOinformowali mnie, Czqte'nlc., '!!:!~ 
znajdUje się ~ylwetka samolotu, a z prawe] że wejście do oddziału reklamacji jest przez 
- ptak w lOCIe. , . bramę od ul. Daszyńskiego. Tam jednak 

Kolor zna:zka wartoscl 50 zł - ciemno- .' .. . 
-'elo y a k t ' . 100 ł strazmk ośvlladczył, ze przez bramę Jest wej-
~1 n, Imacz 'a war OS CI z - czerwo- 1;" . ',. 
no pomarańC'lOwy. .Cle Słuz?owe dla p.raco~n~k6w. Nle~miało 

Znaczki obydwu wartości są perforowane. (wobec megrzecznoścI strazmka) zauwazyłem, 
Znaczki te służą przede wszystkim do że dział reklamacji jest dla publiczności, a nie 

uiszczania opłat za przesyłki lotnicze. dla pracownik6w. Strażnik nie reagował, ale 

to si ym 
Malo pładmy za mieszkanie - to fakt, ale 

przedeż taka je€t u.stawa. Wie (lo tym dokład
nie każdy gospodarz li nie ma prawa wPoloSce 
Ludowej szy'kanować za 10 6Wydh lokatorów. 

AC' RW*' łli!AU1ii&U iW uw,. Mit 

Ostatnie dni ., tl I Na razie kwestia pozostaje nlerozstrzygnię-

1 era ta. Wszystko zależy od Hi~lera. Ale Krebs 
jest już po nas.zej stronie. A to dużo zna,:zy. 

O gadzinie 12-eJ kolejne sprawozdanie. 
Fuehrer zaprasza nas da siebie. Materiału ( ci ą,~ dal S"z'J) ) 

LIczymy po prostu minuty. Każda z nich -
to krok na spotkanie nieuniknionej śmierci. 
Silimy się na spok6j, ale to udaje się z tru
dem. Stoimy z Ben;ldtem prozy biurku pochy
leni nad mapami Berlina. Jesteśmy zdecydo
wani na wszystko, ale nie chcemy zgtnąć mar 
nie, jak szczury w tych śmierdzących podzie
miach. Postanowiliśmy wczoraj wieczorem 
nie czekać nil haniebny koniec w schronIe. 
Obmyśliliśmy, jak wyrwać się st~d, Wyrwali 
się I':a zgodą Hitlera. Są tylko dwie możli
wości: pójść na pewną śmierć, walcząc jak 
przystało oficerom, lub przedostać się do 
Wencka ze specjalnym zleceniem. Ta druga 
mażliwość oznacza w 90 procentach równie2 
śmierć, ale jest to koniec mniej bezsensowny, 
niż bezmyślna walka albo czekanie na śmierć 
w schronie. WS2:ak każdy z nas posiada ro
dzinę ... Każdy zdołał już pozbyć się ideał6w, 
gdy zetknął się z ohydą nagiej prawdy, jaką I' kulis y III Rzeszy. . 

STAWKA O ZYCIE 
Do naszego pokoju wchodzi Krebs Infermu-

jemy go o naszy.m I':amlarze. Generał się wa
ha, Nie decyduje się odrazu na zaaprobowa
nie naszego planu. Ma sł .uszne oba~y, że 
Hitler P'Okrzyżuje nasze z,amiary, Poprostu 
nie pozwoU, Z nieoczekiwaną pomocą prlZycho 
dzi nam Burgdorf. Stary generał gorąco po
piera nas. Raptem zupełnie nieoczekiwanie 
znajdujemy jeszcze jedno poparcle. Do poko
ju wchodZi Borman Informuje sią, o co cho
dzi. Słucha uważ.nie l powiada, że mamy słu 
szność. Podpułkownik Weiss chce również 
przyłączyć się do nas. Nie bez trudu Burg
dorf i Borman przekonywują Krebsa w tym, 
jak ważne byłoby nawiązanie kontaktu z 
Wenckiem, Wszak nIe mamy od niego wiado
mości już od kilku dni. Krebs słucha z po
czątku nieufnie tych wywodów. Naturalnie, roz 
mawiając z Barmanem, wychodzimy z zaloże
nia, iż "nasze ostateczne zwy:lęstwo nie ule 
ga żadnej wątpliwości", Jesteśmy skupieni 
i spokojni. Gra jest napięta. Sławkę w tej 
grze stanowi nasze życie, Zriaiemy sobie do
skonale li: tego sprawę 

dla sprawozdania jest bardzo mało. 
Jasna jest tylko sytuacja w śródmieścin. 

W pozostałych dzielnicach miasta obraz sy
tuacyjny Jest zupełnie chaotyczny. Zresztą 
nie wiemy dokładnIe, co się tam dzIeje. Da
chodzą nas jedynie plotki i przypuszczenia. 

DECYDUJĄCA CHWILA 
Narada trwa krótko. Po jej zakończeniu na 

stępuje decydujący mllment. Krebs chce spró
bować uzyskać zgodę Hitlera na nasz plan. 
To jest !llajtrudniejsze. Czuję, jak każdy m6j 
nerw jest napięty. Krebs kończy sprawO'lda
nie i jak by między innymi dodaje na margi 
nesle, że trzech młodych oficer6w chce prze
dostać się z Berlina do generała Vvencka. Pa 
żeram formalnie oczyma Hitlera, Fuehrer sie
dzi pochylony nad map<\. Nagle podnosi gło
wę i patrzy przed siebie niewidzącym "szkla 
nym" wzrokiem. Krótka cisza. Po chwili mil 
cllerua Hitler pyta: 

- Jacy oficerowie?~ 
Krebs wymiepi.a llasze nazwiska. I znów 

zapada cisza, 
(D. c. n.) 

zainter suje? 
O tym widocznie nie IW!. mój g05Qloda.m 

przy ul. K'Olumny 88, ob. Tomasz WróbleW!!k'. 
Miesz.kdlJIl wraz z żoną w dwóch !pokoikach od 
1941 roku do chwili obeCllJej. Od pół roku go· 
epoddirz nie przyjmuje od n.as pieniędzy. Po
syłam lIlaletżno,ść pocz1ą, ob. Wxóblewskl od
syła ją z powrotem. Ostatecmie ni<: by mnie 
to nie cbchodz.iło - m6j gospodarz ma~e wio 
docznle wyżyć bez mojego komorne.go - gdy
by nIe to, ż& ob, Wrólblewl5ki szyfi{a.nuje I!lJaS. 

Zamlrnął IiItrycll - bielimę su~zymy w miesz
kaniu, a od !k.ilku dn! rukrył na.rzęd:z:.ia. od stud
ni i musimy nosić wodę z sljISiedniej posesjI. 
Ostatecznie l bez wody wytrzymamy. Ale gdzie 
pewność, że na ~ym się lSlcońazy1 Nie wiado
mo co nam rza psikusy spłaJta jutro. Ob. Wr6b· 
lewsk.i wy.ra.mie o·świadczyl, że ikomorne nie 
jest wame - on naszych pie:nlędzy nie po
'brz·ebuje, potrzebny mu jest człowiek do pra
cy ogrodnlczej. Czy>li ja, dobry tkacz, maD.ll 
n~ucić pracę a zająć się funkcją do'Z'Ol'Cy? 
O tym nie ma mowy. 

Ob. Wróblewski wral: IZ !!:oną !Zajmuje S'Z~ć 
pokoi wtedy, ikiedy sl'!ł!k.ł rolbotnJik6w przyjeż
dża do pracy z Ozotkowa czy Zgierza, gd~ 
w Łodzi nie ma dl~ nich mieL!luań. Pobr'Zebln.y 
mu jeSlt ogrodnik lub dozorca., niechaj przyj. 
mie wykwalifikowanego 1I'0Ibolmi.ka, o·dd" mu 
jeden ze swodch pokoli 4 limIe, !tkacza. nIecllad 
Ilo;;!aw! w 6pokoju. 

Promę miarodajne czynn!ld o WjtrweallC), 
w tej spraw:le. 

~tały czylelrulk' "Głotlu ~ob:Olimlczego" 
Kaz/mlerz Namleclńskl 

tkacz PZPW Nr 38 
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B fiarność Łodzi 
I. pół miliona zł.. zebra.no 

na Pomoc Zimową 

.z ros i wypoczy k o racy 29 
Tegoroczna akcja wczasów 

400 tys. osób znajdzie wszelkie moillwości I udogodnienia ~~~rr~~~~~~~~ci~F;!~i ;:::l:t'a~eJjl ),o:~~: 
Ja,k się dowiadujemy, tegoroczna akcja pracowru1ków fizycznych J pracowl'lik6w wny- c6w Pracowniczych dużo IJ.wql paSWlę!:~ i Zeibrano ogółem 29 mJIlonów 427 tysIęcy 

wczaJS6w prllcowniczy.ch będzie podjęta na 6.ze- slowyc1l. W ~. b, poszczególne Zwią2lki Zawo- uprzywJleJ<r.vaniu w f!.kcJl WCMlrÓW '!raCOWltl- l 008 złotych. W liczbie tej najbardziej ofiarny 
roką sikalę w ikwietniu rb. i obejmie w ciągu dowt! otrzymały w tej 5prawie ści~łe 'WI>k0.U- k6w, przcx.iuJqcyc~ . we wIf.p6Jzaw()dnjctwJe. I okau-ł sifl świat pracy, wnosząc pneszło 3,5 
roku 400 ty\SiElCY O'Sób. Stanowi. to znaczne nia. Duży nacisk !pQłożono na podnie6ienie Jll'k l.uz .don·ollll1śmy, ~rząd Główny Zw. mi,l, zł. :Zbi6rk4l stmat na cele Pomocy Zimo
rozszerzenie akcji wcza~ów, w -u'biegłym bo- jakości wyżywienia. W ub. roku przeciętna Zaw. Włokn.larzy postanowił przyznać ~oło- weJ dala 1 milion złotych. 
wiem .roku akcja ta obj.ęla 250 ty-.; i ęcy osób. wartość dziennego posiłku wynosiła 3 tysiące wym l'rz-Qdown1kom praoCy :tego fJrzemy\Słu -:- Sumy z~brane na pomoc Zimową zost~ 
Zamierzenia te można będzie zrealizować pod kalorii, w bieżqcym r,oku wartość ta podme- 2-tygodnJłJW}' beJ;1'łatny pobyt w dow.cll!le zużyte dla 40 tysięcy osób. UruchomicM kuch
warunkiem dokładnego rozplanowania w każ- slona będzie do 3.500 kalorii. Fundusz wcza- puez nich wybranym domu wypoczynkowym. nię tUa młodzieży akademicki-eJ, rozdano 3 ty-
dym zakładzie pracy urlopów pracowniczych --......... si~i()e, sztuk OOZ.ii7:y, :rozdzielono 8 ton ziem-
w len sposób, a,żeby wc.za'sowicze przewijali I O p.' k t k· niaków. 
się przez domy wypoczynkowe przez cały lOk. U W I e n a a r I 3 roilieny złołych przeznaaon<l na Tow1\.-
Konieczne wioęc joes-t, i1I!by już teri'lZ ;pos.zczeg6ł- n:y~two Pó~kolonii i Ko.lonli Letnkh 'Oraz na 
ne Zwią:z.ki Zawodowe i Rady Zakładowe opra- ... koleni. zimowe w Wiśniowej Górze d Kolum-
oCowa·ły kaJendarzyk wczasów. .s przettlaź od 3-90 marca r.lUI. nie. Z sumy tej przeznaczone sit również fun-

Z 'Og6lnej lkzby 400 tysięcy osó'b, wczasy Zarząd MJoejsld w J.,odzl - Wyddał , PITY zBupf.e k<IftWtDeM włlden przed- OO$ze na. po;pieranie kolonii letnich. 
, w rejonLe górskim fópędzlć powinno 350 ty6. AprowizacJi podaje do wiadomości, ze z &tawić kany ~iowe, (:~lem &ddęcla Miejoski Komitet Opieki Społecznej WYMylJ-

QP!;·6b, w rejonie morski'm - 20 tysięcy i w re- dni 3 1948 roku ro~ 6lę m/lHk kGJltrcll'ly-ch za mf~ce &tyczeii, nowal Iównii!ż 2 miliony zł na wyremont<lwa. 
jonie nizinnym 30 tysięcy. Rejon górski, z wy- em maJrca mty 1 marwc 19481', era'l: 4 fldcinków punk nie Demu Dziecka w Skierniewi<:lI<:h d 4 mil. zł 
jątkiem li5topadll i mara - w ciągu całego Sipr:zed<I!Ż u'buw1a pr:zeznll1C1:0ni!;tJo de I'OX- towydł z ~ .. "obuwłe" ua · ctgGln~ na urządzenie domll dzPle<:ka w Reymontowi~, 
roku gościć będzie wczasowiczów. Rejon m:Jr- dtz~ na kaTty odzleoowe. Posiadacze lileM 30 pwtk.tów. pod łodzią. 
ski czynny będzie w czerwcu, w li;pcu i sierp- kart odzieżowych wkl,nł qr-~ się po Do ~ ZG&tah pl!IV4h!elene ebu- W chwili obecl'leJ trwa jaszcze MoCja zbi6r-
niu. Rejon nizinny, a więc takie miejscowosci, zakup obuwia do tego sklep.u rOiEdzielcz& wie flZaru. flamsJde i "'.kie pro'dul .. ejł ki Ba J'om.e.c Zimową. 
jak Spała, Osuchów itp., czynny będzie od go, w którym uprze-amo karty te re>jestro krlliJoweJ sk6rzeoe J Roll pl)de$zw1e skó- Mamy nadzieję, że do końca KOCji nikogo 
kwietnia do października włącznie. wali. l'ZaIIleJ, nitl ~braknie w licz,bi~ ofiarO'dawców na tell 

Op~~za ~b~ m~fune zw~~ M~rl i~~~;M __ ~OOOOOOOOOOW~ ___ ~~WMii~~~~~;ni~~g~mim;'~oomM_n~~~~~~_~~.~m~_~n~m~oom~~~~~m 
dziennie od pracownika, zarabiającego do 15 
tysięcy : łmiesięcznle. Pracownicy, zarabiają
cy powyżej 15 tysIęcy zł miesięcznie, placlć 
będą 100 zl dziennie. Pi'lń;;,two. Jaoco praco
dawca ! jako czynniJk finansujący aokcję wcza
sów, wydaje na. ,tę ~kcję prre6zło 1 miliard zł 
rocznie. Niemniej poważne świadczenie ze 
strony państwa - to bezpłatne bilety kolej')
we dla pracowników, wyjeżdżających do do
mów wypoczynkowych, oraz 50-procentol ..... a 
zniżka d1a wszystkich pozostałyclI, korzysta
jących z 'IlTlo.pów. 

Nie w Ino hamować współzawodo·cl a 
Dlaczego kolejarze otrzymują premIe z kilkumiesięcznym onóźnieniem? 

Bardzo d~totny prohlem ~tanowi rOZ6zerze
nie wczasów dla /pracowników fizycznych tak, 
aby korzy~tanJe z domów wypoczynkowych 
było proporcjonalne do ilości zalnzdn10nych 

lJIJI!11'1 '1'111 ,:mf!I~ I~ III IJ I 'lmtl l l~ lI l l l1 alill llmlil l'I" ~I,III ·ll tll ll J:i1l1 1 'l ' I"l lIl iil lll l' III '11111i1 

Te. min wydawania kart 
żywReścfowycb 

Zarząd Miejski w Łodzi ~ Wyd7Jiał Apro 
wiz'acji - podaLe do wiadomości, że ma pod
stawie zarządzenia Mini'sterstwa AprowizaJcji 
z dnia 12,11.41 roku (Pz. Urz, Min. Nr. 1 z 
dnia 1 marca 1948 roku obowiązują następu
j ące tenn.i!IIy wydawania kart żywnościowych: 

Tennm gł:6wny: 

Od dn1a 1 do dnia 8 każdego mIeSląca 
admin.i·str.atorzy domów składają wykazy nil 
karty wymienne j pobierają karty na miesiąc 
następny. 

Do dnia 11 tL w trzy dni po zllkońcleniu 
rozdawmctwa kart wvm~ennych, admirułstra
tOl'2:y domów obowiązani są zwrócjć do wła
ściwych Okręgów kopię wykazów, pokwitowa 
ną przez pobierających karty oraz pozostałe 
karty wymienne. 

Do dnia 14 uprawniend do zaopatrzenia 
kartkowego składają karty wymtenn.e w za~ 
kładach pracy. 

Do dnia 20 zakłady pracy pobierają !I'l.a. 
podlltawie złożonych wykazów prllc.own~ków i 
ikart wyml€'Ilnych karty rzeczywioste. 

Do dnda 23 tj. w tny dm po zakończeniu 
rozdawnictwa kart żywnościQwycb na miesiąc 
następny w terminie głównym zakłady pracy 
zwracają do() Okręgów Kart lB!Opatrzenla po
kwitowane przez pracowników kopile wyka
zów wr~ Z nd.ewydanymi kartami żywności o 
wyroi. 

Jak czytelnikom wioadomo ko~eje liana pfO 

wadzą ostatnio energi<:Z'llą akCję wspÓłzaw<l!d 
nktwa w d:ztedzinie oszOlędzania węgla. Zb~ 
lIlym wydaje się podkreślenie dużej wll:imoścl 
tej aIl~cji, wiadomo bowi·ero. pow-llzechnie O() 

dla całośC!i gOllpodarki. kooju ozna~a zwi.ęJc
szeni.e naszego eksportu węglowego, Ważność 
tej, sprawy dobrze do-:enliają ci, od kt6rydl. 
przede wszystkim zależy oszczędność: maszy 
niŚCi okręgu ł6dzkiego i tch pomocm.l.cy, któ
rzy w ciągu jednego tylko kwartału - IV 

kwartału 1941 reku - d~ os%ozędI).ośĆ 61,733 
t-oo. węgla, 

Na. margmesie tej "prllwy uważamy %0&. ko 
nleoCzne zwrócić uwagę na jeden wamy mo
ment. Otóż lkatdta d!vżpa paTowozowa otrzy
muje ligodn!oe r.: przep1~aml MindsteroS'tw.a. Ko
mun:t"kacj' pretlliie p!i~,e, pr~c}ooa1nie 
do 1IlO\ł.ci za.oQCZ~ego .węgla. Premie te 
1tatnowi4 waZJrr bGdzIiec dł. ntcha ~f'$półu
wodnictwa l remme po'WIękM:il'ją 'k"aŻdMllZOWO 
z.ar~bek praeowmków, "tÓ'1'ZT przyaynliJ.i Ilę 
do osz.czędno!d paliwa. 

-- -~~----~--~--~.-----=~----------------

Masla, mleka i jaj coraz więcej 
w ostalnlm roku predukcfa wzrosła kilkakrollie 

Zaopatrzenie mia~t w produkty nabiałowe, 
masło l mleko, nie pokryw~ jeaz{!z-e całkowi
cie istniejąc-ego na te artY'kuły zapotrzebowa
nia. Przyczyną t~o jeM fakt, te sbraty w po
głowiu bydła nie zostały jl!E~a wyrównane. 
Niemniej jednak liczby ' śWiadczą o tym, ' i~ 
produkcja mleka J masla stale. i sys·tematycz
nie wzra-sta, wzrQl;ł-a również ilość. jaj na tyn
ku. Wówczas, gdy tlpółdziekzoM: m1eczar6ko
jajczarska w roku 1945 wyprodukowala .ponad 
1.166 tysięcy kilogramów masła, a w roiku 194;6 
2.261 tysięcy kg, to już w !rOku 19.47 ilość nu
conego na rynek lll;asła mleezarsk:ioego osi~nę-

I 

la 3.535 ty-sięl!y Icllofir~w. PodO!bny wzrost 
wykazują <:1"fry, obuzUJII{).s ilo~ dostarcz·a
nego mleka. W.zro5ły one w roku 1!M1 w .,ib
sunku do !'ok1\l 1941S nieomaJ trzykrotnie, ~ię
gająC" poważnej ilości ;347.920 1itrów. Jaj 
w 1947 roku ro'Z'prowadzono 162.653 sZ'tuki, tj. 
nieomal dziesięciokrotnie wil'!c·ej, aniżeli w ro
ku 1945. Nie ~I!pokojony dotyehaas całko
wide popyt, mimo .tak wydatnie zwiększaję
"Caj się prpduk"Cjl nabiału, $wiadczy tylko o tj"ll)., 
źe .krąg odbior('6w tych e.rtykulów rośnie b~z 
przerwy, gdyż etopa życiowa najsze;rlJzych mas 
ludności podnosi się BystematyoznJe. 

W PZPB w Rudzie Pabianickiej wśród l We wsp6łzawodnictwie zecpoOOwym wy_ 
tkaczek pracujących na a krosnach naj- przelkil Bu;u~ (134 proc.). ~łap'iń
lepsze rezultaty osiągnęły: Marta Majer skieco (132 proe.), a lalowy lauchner (126 
(188,2 proc.) oraz Ir.ena Zi61kGwska (180,1 prec.), Beciana (11!,1 proc.). 

Czemu JedJna:k tak się ddeJ~, ie prem!e 
'Ił wypłacane z kilkumiesięcmym opMnłe
ohm l DLaczego wy5gek ofiarny<:h kolejany, 
wzbogacająądt nUore pafl5iłwo, jeM ~y 
doip4ero po mech, a nawet wJlęcel mieslą
CIlQ po j i!fIo wykolJanlu i 

Rozmawiamy w ~b"i!nec1;e wicedyrektora 
DOKP - Łódź tow. Krzepni~ws·kilego z of!.ar
nymi koLeJllreaUl'i - drużyną parowozu P.T. 
31 Nr 4 tow. tow. WojtoWiczem i Pie<kar.zrem, 
Za OM".czędnoić węgla we wrześniu otrzymal! 
oru. premi~ s'Zmrmową Ministerstwa Komund-
kacji w ł~=~j sumi~ około 19 tysięćy zło. 
tych. W Il!ltl'tt:pnych mJ.esd.ąc!\JCh me zm'Il~ejszy 
li swojego 'W'fSiłku 1 maj,ą na swoim !!ronde 
dal'sle utld ton U-Os\l:częd:zonego węgla, Ob
ruje się jednak że dopiero w połowie łut~o 
otuymalt premię %ił ~SIlCzędmOŚĆ węgla w 11 
lIłfl1Jadzie, 

- A w grndn1'1l rrle zaoszczędzłlIlikl-e wę
gId - pytam - la'oszezędz111. 

- A w styan·iul - Też. 
- A premlt) za FIldzień i st}"CZeń otrzy. 

maliście l " 
- Dotychczas nie. 
Jest jasne, że taki stan rze<'Zj' dalej ist· 

nieć n~e mo~. Każdy r.ohotnik biorący ud2deł 
w ruchu w!p6łzawodnktwa pr.acy, musi w CZ'a 
sIe jak naj,szybSll:ym otrzymać należne mu 
zgodnie z obowiązującymi przeplsami wyn~
grodzenie. Rozumiemy, że warunki lok1llna 
PKP uniemoillwiają niekiwy tak szybką wy 
pŁatę premii, jak w przemyśle wlóldenn1~zym 
cv:y węglowym, ie fakt, aż parowozy 'Ulopattru ' 
j, się C'l!ęsto w węg5.el na s1acjacll, leżących 
pO'lll obrębem d~e<J dyrekcji, musi op'6~! 
I'rnsyłanie meldunk6w. Nte sądzimy l-edlliak, 
a poŁwaerdza 10 dyre!k:cja kolei, by był wy
magany czas aż tak długi. 

Nie ul~a. wątpliwości, Że te opMm4en1a I" 
'W dużej części wynikiem zbyt długtego p-l2le 
trzymywanł.a w pewnych biurach wai:nych w 
tym wypadku pa?ierków. Ten st.an il"Zeczy mu 
si się zmienić. Papierki lub ich brak nie mogą 
JlrzesłonJ1ć wysiłku ludzi, wn<l'Szących wamy 
wkład w lmdown.i.ctwo naszego państwa. 

Adam Periowskł Term.in dOdatkowy (wyłącQ:nie dla przystę 
pujących do pracy po 7!akońc'leniu głównego 
rozdziału kart żywnościowy-:h na miesiąc na
s1ępny): 

Od dnia 1 do 4 bieżącego miesiąca na któ 
ry ważne są karty dodatkowe wydawanioe kart 
wymiennych, admini5Łratorom lomów. 

proc.) a na "szóstkach": Leokadia Franei- W PZPB Nr 4 wśród tkacr.ek praC1,lją
szkowska (172,1 proc.) oraz Stanisława Ba- cyeh na 18 autom, kro81'1.ach piorwsz~ miej
ranowska (162,9 proc.). W przędzaIn! (3 sce uj~a Władysława Stępień (182 pNJe.). 
strony) uzyskała JózefaGrądzka 162 proc., Na "czwórkach" uzy.kał Winoenty Wyrzy-
a Rozalia Piasna 160 proc. kow$ki HI4,5 proc. 

W PZPB w Pabianicach w tkalni uzy- W PZPR Nr II w przęd~lni najlepsze 
skała Sabina Zych tul. 8 krosnach U(),6 rezultaty no~owały: Józefa Mtchalak (l4?',9 
proc. Na "czwórkach" wyróżniły si~: Sta- proc.), Stamstav:a Smyczek (142,2 I'roc.) 
nisława Bujnowicz (170,2 proc.), Józefa Ba- oraz .A. Kolt)d?e:czy~ (144,7 ~roc.).. W 
raJlska (164.1 proc.) i Kunegunda Cieślak tkalm na "czwor~aeh . uzyskały. DwlZda,
(153,3 proc.) a w przędzalni: Feliksa Ow- la (153,9 proc), 'MlSk!ewlcz (l5Z pr~!, Raj
~zarek, Józefa Andrzej czak, Weronika K1l- .ska (.152,3 ~r~.), a n8 "szóstkach. Kon-

I {ft~1[~1IL~~lfD POSIEDZENIA PLENARNE MRN ODBĘD~ 
SIĘ W DNIACH 2, 3 1 5 MARCA RB. 
HI, IV, ł V w b1e~Ym roku p\)Sledzenł4 Do dnia 10 bież. miesiąca zami'ana tycb 

kart na rzeczywiste przez zakłady pracy. 
Do tinta 13 bi-eż. miesląclI zwrot pozosta

łych kart wymiennych i rzeczywistych li!. lQZ

działu dodatkowego oraz kopii pokwitowa
nych wykazów przez administratorów domów 
i zakIady pracy. 

JednocześIlii·e podaje się do wiadomości, .ż~ 
przy wydawandu kart żywnościowych na mie
siąc kwiede11 wydawane będą karty opałowe 
na II kwartllł 1948 rok. 

Wydział Aprowizacji edlZnacza. że wszel
kie [eklamacje wniesione po upływie wyżej 
podanych term:nów, uwzględniane nlę będą. 

Pod adresem komiteUłW 
domowych w Łodz' 

Komitet .Organizacy jny Obchod.u trze:Chle_j 
cla KomitetoW" Domowych w ŁocLzl podale do 
wiadomości. że Cen tralne biuro Komitetu 
Obchodu mieści się w Łodzi przy ul. Kiliń
sldego 94 w gmachu Zarządu NlEłIUcb omośd 
Rejon III (na wprost parku Sienkiewi-::za, w 
godzinach urzędowyc.h. od 9- 15. ! od 16-~0: 
Sekretarz biura załłltw:a wszelkIe formalnoscl 
i udziela informacji. 

Wszystkie Komitety Domowe, pragnące u
czestniczyć w urocllystościach, winn y natych 
mia~t delegować swego prze·.lotawidela po 
odbi6r zaproszenia i kart..,. uczes tni : twa, or~z 
zgłpsić skład, w jakim dany Kom. n..m. wez
we udli'lIł w ur~zyst:Jściach 

~zorowska i Regina Bana.t. ~tancJa ~~ml:rllka (153,1 proc.) oraz A-
- ( 'tk''') d nlela DrązkleWlcz (16fi,5 proc.). We wsp6ł-

W PZP~ Nr 1 w tkalm ,,!Szos l .() - r;awodnic1<wie zespołowym wyprzedził Mań 
znaczyły SIę: Genowefa Osendowska (l5G,e kut (138 proc) Pachelaka (131 3 proc.). 
proc.), Janirra Jurek (148 proc.) .1 Hdena W PZPE Nr 7 wyróżniła ~i~ w tkaIn!: 
Bogus (144,8 proc.). Anna Dl'atwicka pra- St8nislawa Leszczyńska (163,7 proc.) a w 
:'Jjąca tul. 4 krosnach uzySkała 137,1 proc. prz'ldzalni: Kornelia Nowak (160,3 proc.) 

We współzawodnictwie zespołowym wy oraz Anna Wiewióra (155,11 proc.). Fran
przedził m istrz Kibler (112,4 proc.) En,la cisr:ek: Kopacz pracują.cy na 4: kro~naeh 
(100.5 proc,). W przędzalni wyr',żniły ,;ię wykClUłłł n~rmę w 176,3 proc. 
Bronisława Switoniak (166,7 proc.) oraz W PZPB Nr 8 w przędzalni uzyskały: 
Maria Dubis (164,9 proc·ł· , Genowefa Ambrottczyk (172 proc.) a Anie-

W PZPB Nr 2 w prz'ldzalni (4 strony) la Janiak (168 proc.). W tkalni na "czwór 
wyróżniły si~: Józefa BoczkoW$ka (14'1,6 kach" Stanisław. Pawlak (190 proc.). 
proc.), Stanisława Włódowska (142,4 proc.). W PZPB Nr 9 w prz~zalni (3 strony) 
Zofia Bejm (141 proc.) i Genowefa Pawlak wykonała Wa1eria :Bednarek $w6j plan 
(HO proc.), a na 3 stronach: Jadwiga Łu- dziennY w 1641,2 proc. a w tkalni ("sz6st
·czak (152,2 proc.) ore.z Janina Jasińska ki") Felik$OI Pakulska w 162,9 proc. 
(UiO proc.). W tkalni na "ueściu" kros- W PZPB Nr 16 (4, arony) odznaczyły 
rrach uzyskała Irena Drzewiecl{a 173,3 się: Maria Stasiak (149 )!>r(!lc.), Genowefa 
proc., a Br'onislaw Ciuła (170,~ ~roc ~a Stańczyk (144 proc.) i Józefa Wąsowska 
czwópkach" na czoło wysunęh SH~: KaZl- (143,9 pr.oc.) a w PZPR Nr 22: Leokadia 
~ierz Baraniak (163,6 proc.) Melania Si- Jańczyk, Jeninll Cal!lań, Zofia Grzęł1~ I 
wińska (161,1 proc.) oraz Halina Sobieraj Genowefa Jaska. • 
(155 ,1 proc.). W PZPB Nr 22 najleps1,e rezultaty m-

W PZPB Nr 3 w tkalni wy$un~ly 9i~ An n~tf)wały: Antonina Now ' 1, (4 &:trony -
tonina Kępska (6 krosien - 174 proc.) ł 154 proo.) i HoleAlI Podr dzińska (157,8 
Wacława Skupiń~ka (4 krosna - 167 ).)r.e.) )!>r~e.) .. 

plenarne MRN odbędą sdę w dnhlch 2, 9 l 5 
marca o godzinie 11-ej w sal1 olm1d przy Ul. 
Nowotki Nr 16. 

W NOWEJ SIEDZmm 
OddzLał Łódzki · I~tytutu Ne.ukowego Or .. 

ganwacji 1 Kierowndc.twa przen.ies1ony !Z'Ostal 
z lokalu pl'2:y ul. Naru1owlc:za Nr 107 do no
wego pomieszczen&a przy ul. Pi'otr'kowskd..ej 

ł 
187. Sekretilrtat czynny we wtor'kl, środy {' 
czwartki w godz. od 17-ej do 19-ej, 

. WIECZOR AUTORSKI M. SMOLARSKlEGO 
W poniedziałek dnia 1 marca w Miejskie! 

Galerii. Sztuk Plastycznych w Parku Sienkie 
wicza Wydziilł Kultury i Sztuki Zarządu Miej 
skiiigo w ŁodZii urządza wieC'l!6:r aut1:lrski 
Mieczysława Smola.rskiego. 
Początek o godzinie 19-ej. Wstęp bezpłatny; 

Nowo otwarta 
IPOLDZIELNIA PRACY "RYBA" 
Ud:!, Piotrkowska 213 - tel, 125-19 
Poleca po cenach niskich potrawy 

rybne, konsumcja na miejscu t na za
mówienia w każdej ilości, dekoracyjne 
potrawy na zabawy, przyjęcia itp. 
UWAGA dla stołówek ceny specjal
n~! . 91a-K -

Czy taicie "Głos Robotniczy" 
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e ra I iCZe) 
Telefonv w unowocześnianiu gospodarki wiejskiej B podnoszelliu dobrobytu chłola 

w roku bież. ma być realizowana pnebu- d vno mianowicie połączeniE:: dwóch wydzia- wany jak naj staranniej, to też stale odbywaj21 
dowa struktury spółdzielczo ki, UChwalon~ łów: Rolnego i Przemysłowo-Rolnego. Połą- się rozmJwy i narady. W dni lich 25 i 26 lutego 
przez Glówny Zjazd Delega~ów Zw. Gospo- czone Wydziały mają być podstawą, na której zwolano w Łodzi przez okr. Oddz. Rolniczy i 
darczego "Społem". oplZe się przyszła Centrala Rolnicza Samopo_ Przemysłowo-Rolny konferencję spółd~ielnt 

'12 - "Glos Radomszczański". 
12 - R. S, W. "Prasa"_ 

11 - Urząd Bezpieczeństwa Publiczn. 

13 - Powiatowa Komenda MO. 
"Społem" przpj paroma mieslącami rozpo- mLcy Chłopskiej. na której omówiono zagadnienia natury go-

częło już pracę w tym kierunku. Przepr~wa- Grunt pod tę placówkę r.1t;si być przygoto- spodarczo-handlowej. Szeroko obradowano 
nad zadaniami, jakie ma spełnić spółdzielczość 
na wsi i nad metodami pracy. Naczelnym ce
lem połącz-Jl1ych wydziałów będzie intensyfi_ 
kacja produkcji r0lnej. Rolnictwo musi zostać 
włączone w plan 3-1etni, musi go wypełnić 
równie sprawnie, jak przemysł. Podniesienie 
na odpowiedni poziom Idlku milionów gospo
darstw indywidualnych jest pracą ciężką i od
powiedzialną, wiele trud·j trzeba włożyć, za
nim się zbada ich mozliwości, nada właściwy 
kierunek. Dźwignię~;e na wyższy. szczebel pra
cy gospodarstw rolnych ma dla nas ogromne 

51 - :Miejski Komisariat MO. 
10 - Straż Pożarna 

91 - Starostwo Powiatowe 

no - Szpital Powiatowy 

S8~iernieUJice 

Narada aktywu pa.r yjnego 
Dnia 26 lu lego b. r. odbyła się w lokalu Po- rolnych. Należy organizować i rozwijać współ· 

Adres Redakcji i Administracji wiatowego Komitetu PPR w Skierniewicach zc:wodnictwo w szkoleniu. Przede wszystkim 
narada sekretarzy kół partyjnych i aktywu, powiat skierniewicki powinien przystąpić do 

"Głosu RadomszC'zańskiego" poświęcona omówieniu wyborów do władz współzawodnictwa z innym powiatem, tak, 
Radomsko, ul. Reymonta nr 39, partyjnych, oraz akcji korespondencyjnych i aby w naj krótszym czasie usunąć braki w 

AdministracJ'a _ t 1 f 12 _ wieczorowych kursów szkolenia ideologiczne- szkoleniu i zająć jedno z pi€rwszych miejsc 
e e on nr . czyn go członków partii. "l naszym województwie, 

na codziennie od godziny 9-ej do 16-ej W naradzie wzięło ~dział 60-ciu aktywistcn." Po referacie tow. Stalskiego nastąpiła oży-
W soboty od god~iny 9-ej do 13-ej. \ rart~jnYCh. ... :. . wiona dyskusja, w której zabier~li głos tow. 

Redaktor przYJmuje dwa razy w ~'.'~ Relerat o sytuacJl polttyczneJ l zadamach tow. Wrzosek, Stępień, Wójcik, Krakowiak, 
. Krakowski, Kieresiński i i.nni. Dyskutanci 

godniu: w ponl'edZl'ałkl' l' czwartkI' od orgamzacyjnych partii wygłosi kierownik Wy-- por"-reślali w swoich przemówieniach koniecz 
gad"j'lY 12-ej do 14-ej. działu propagandy KW PPR tow. Kazimierz l'OŚĆ usprawnienia pracy organizacyjnej i szko 

Ceny oglosze6 
W GŁOSIE RADOMSZCZAŃSKIM 

za tekstem Nekr. Drobne 
do 70 mm 10 ~ 25 zł la wy 
od 71-120 mm 411 to raz Posluk. 
od 121 -200 lllI8 " ~5 pracy 15 fI 
od 201-300 mm 'ni 65 za ryraz 
powyżej 300 mm 90 85 

Przybył-Stalski. Referent omówił całokształt !enlowej, przyrzekając dążyć do zwiększenia 
spraw związanych z akcją wyborczą do władz prenumeraty czasopism centralnych naszej 
partyjnych zwracając szczególną uwagę na [Jartii wśród członków organij?:acji i bezpar
konieczność s'zkolenia ideologicznego członków tyjnych. Omówiona została także sprawa wy
partii. Należy stwierdzić - mówił tow, Stal." borów do władz partyjnych na szczeblu gmin
ski, - że na tym odcinku pracy nie stanę\iś- nym. Akcja wyborcza powinna być wykorzy
my jeszcze na wysokości zadania i w deiedzi- slana dla pągłębienia świadomości ideologicz
nie szkolenia towarzyszy na kursach kores- nej członków wszystkich ogniw partyjnych. 
pondencyjnych, jak i wieczorowych odstajemy W rezultacie obrad zgromadzeni przyjęli 
w porównaniu z innymi powiatami. Pilnym szereg uchwał zmierzających do podniesienia 
staje się więc zadanie usprawnienia pracy pracy organizacyjnej i politycznej na terenie 

ST. 
szkoleniowej, rozszerzenie jej zasięgu przez powiatu skierniewickiego. 
crganizację kursów w gminach. i ośrodkach 

.......... .a .................. __ ........ ~ .... ~ .... ____ eD ............ ~.~.~F.~.amm __ 

Monstont.,nóUJ 

• 
YCI ze z o c 

znaczenie. 
Od tego zależy samowystarc-:alność kraju 

pod względem zaop:łtrzenia w żywność, unie
zależnie~ie się od zagranicy, zaoszczędzenie 
dewiz. Od tego zależy podnip.sienie stopy ży
ciowej ludności. Im tańsza będzie żywność, 
tym lepiej będzie jadł l pracował mieszkaniec 
miasta. Im lepiej będzie się opłacało roI· 
nictwo. tym łatwiej mieszkaniec wsi zaopa
trzy się w potrzebne mu artykuły przemysło
we. Zadaniem spófdzielczości będzie likwida
cja z2nie(1bań w naszym rolnictwie, wskaza
nie nowych dróg, nowych opłacalnych po
trzebnych dla I.raju gałę:d produkcji. 
Spółdziekzość musi zorganizować sprawną 

wymianę międz) wsią i .miastem. 
Jaldmi dragami zrealizują te zadania poJą

czone wydziały? 
Zajmować się będą skupem ziemiopłodów 

(prócz zboża), a więc ziemniaków, warzyw, 
owoców (do czasu powstania Centrali Ogrod
niczo-Warzywniczej). Działalność na tym od
cinku pójd3ie w kierunku zupełnego wyelimi
nowania pośrednictwa prywatnego ze wsi. 
Z rolnlkami Z:l\\ ierane będą kontrakty na 

W PZPB W Konstantynowie dobiega proc. planu; II miejsce Gładysz Lucyna II miejsce Mrówka Bronisława ~ 139,5 upn'lwę roślin oleistych i włóknistych (len i 
końca trwający od 3. 2, b. r. trzeci e- - 139,9 proc. planu; III miejsce Tyr- proc.; III miejsce Gładysz Lucyna konopie), chmielu i tytoniu. W ten sposób 
tap wyścigu pracy, Udział w nim bie- piał Irena - 136,8 proc. planu. 133,5 proc. spółdzielczość zapewni sobie nadzór nad za-
rze 5 grup współzaw()dniczących ze 50- W wyścigu zespołowym: W wyścigu zespołowym: nicdbanymi dotąd gałęziami pl"O~ukcji rolnej, 
bą W ilości i. jakości wyprodukowanego I miejsce Hempiński Józef 135 I miejsce Hempiński. Józef 125 będzie dbała o ich jakość przez dostarcza.nie 
towaru. Prócz tego 12 najgorliwszych proc., II miejsce Hempiński Franciszek proc; II miejsce Hempi.ński Franciszek up, wysokogatunkowych nasion oraz zapewni 
pracownic i pracowników stanęło do - 111,3 proc. 115 proc. im rozwój przez zagwarantowanie rolnikowi 
wyścigu indywidualnego. I W etapie drugim (1.-31. 12. 1948 r.) l Nazwiska zwycię?ców w etapie ·trze- ~ródła zbytu. 

W poprzednich etapach wyścigu pra- I miejsce Kacała Maria - 1424 proc; cim zostaną podane 5 marca br. w dalszym ciągu położony będzie nacisk na 
cy zwyciężyli: w etapie pierwszym (1. zielarstwo. Zioła powoli zyskują odbiorców w 

-30.11. 1947 r.) na czterech krosnach: 580 os' rodko' W sz OlenlD. y. h kraju. Wiele osób przekonało się, że niejedno-
I miejsce, Hempińska Maria _ 143,8 krotnie nie tylko mogą zastąpić, ale jako le

ki przewyższają chemiczne specyfiki. Jest to 
.......... lIfallll!l!II •• I.... zasługą spółdzielczości, która już w 1945 rOktl 

Kron-Ika ml-I.-cY.J-na prow, adzi P R W W woiewo' dzIwie lo' "zk,"m podjęła pionierSką akcję zielarską, zyskując • ". !I dla naszych ziół wiele zagranicznych rynków 
Jak nas informuje' Wojewódzki Ins- ci komunikacyjne, atmos'feryczne, pił.:. zbytu. 

UJĘCIE OPRYSZKóW 

Od dłuższego czasu na terenie powiatu 
radomszczańskiego. Romański Józef, za
mieszkały we wsi Roźny, gm. Ladzice 
wspólnie z ob. Kilem Marianem, zamieszka
łym we wsi Długie, gm, Dobryszyce doko
nywali napadów rabunkowych z bronią w 
ręku na spółdzielnie i mieszkania. 

Funkcjonariusze M. O zdołali ująć w tych 
dniach niebezpiecznych złoczyńców. 

WóZ PRZYGNIÓTŁ NA ~MIERC 

W dniu 25 lutego b. r. o godz. H-e; wy
darzył się tragiczny wypadek we wsi Ż'aby, 
gmina Dobryszyce. Mie.iscowy gospodarz, 
ob. Szpeciński Julia:/~ wiózł obornik wozem 
na swoje pole. W pewnym mom~ncie na 
polnej drodze z przyczyn niewiadomych wóz 
wywrócił się i przydusił go. Ob. SzpE'ciń
ski przygnieciony ciężarem wozu zostal za
bity na miejscu. (d) 

SKLEP ROZDZIELCZY 

)) O U « 
POWIATOWEJ RADY ZWIĄZKOW 

ZAWODOWYCH 

RADOMSKO, ul. Kościuszki 19, tel. 183 

poleca dla członków Związk<)w Zawo
dowych bGdących jednocześnie członka
mi SpółdZielni Spożywców w Radomsku 
TOWARY KOLONIALNE, TOWARY 

TEKSTYLNE, PERF{JMERYJNE, MY

DLARSKIE, NAPOJE WYSKOKOWE, 

WINO I PAPIEROSY 

CENY PRZYSTĘPNEI 41k 

pektorat PRW w ostatnim okresie spra ·ne roboty polne i domowe i t. p.), - to Na większą rkal~ prowadzona będzie bodo-
wozdawczym w · województwie fódz- frekwencja ta jest zupełnie zadawala- wla i slwp koni, hydła, trzody chlewnej, dro
kim było 580 ośrodków szkolenia PRW jąca. Najbardziej atrakcyjne dla mło- biu, oraz d~konywanie przerzutów tych zwie
- młodzieży męskiej należało do PRW dzieży wiejskiej i cieszące się najwięk- rząt do rejonów, gdzie są najbardziej po-
- 23.816 młodzieży żeńskiej - 11.689. szą frekwencją są zajęcia WF i PW. trzebne. 
Szkół PRW jest 45, do których uczęsz- Organizacyjni~ najlepiej przedstawia Spółdzielczość w wielu dziedzinach gospo-
eza 1400 osób. Świetlic uruchomiono się powiat rawski, piotrkowski i ostat- darki wprowadziła oszczędności, stojąc na 5ta-
115. nio wybijający się powiat konecki. nowisku, że nic nie· może być zmarnowane, co 

Frekwencja w ośrodkach szko1.enio- Na wszystkich szczeblach PRW zor. w. jakikolwiek sposób da się wyzyskać, zna-
wych PRWwynosi przeci.ętnie około GO ganizow~tno już współzawodnictwo. O lazla zastosowanie dla rzeczy dotąd bezuży
procent zapisanych, a w świetlicach 50 wynikach wspólza,wodnictwa i jego po- tecznych. Dotyczy to m. inn. różnych odpad

ków zwicrzGcych, jak futprka, rogi. kopyta, 
procent. Jeżeli weźmiemy pod uwagę głębianiu będziemy informować na- pierze, szczecina. Dotąd najczęściej wyrzuca-
specyficzne warunki wiejskie (trudnoś szych Czytelników. ne przez gospodarzy, przydadzą się przemy

słowi. 

ias ił i Z " PREMIA DLA ZWYCIĘZCOW 

f,c,nlisja rV-E'go Etap A \fłodzieżoweg-o 

Wyścigu Pracy przyznała 10-ciu uczestni
kom zatrudnionym w Zakładach Przemy
słowych ,,-Metalurgia" w Radomsku premie 
po 500 żł. Premie otrzymali ob. ob. 1. Grą
dzik Witold. 2. Kozak Ewa. 3. Szymański 
Tadeusz. 4. Nowak Marian, 5. SOb01i Józef. 
6. Mineoki Zdzisław. 7. Zawada Felicja. 8. 
Barezewski Tadeusz. 9. Da1cid Danuta i 10. 
Gmla7c Józef. (d) 

NOWY ZARZ~D ZW. EMERYTóW 
W lokalu Powiatowej Rady Związków 

Zawodowy~h w Radomsku odbyło się Wal
ne Zebranie Związku Emerytów Pa.ństwo
wych i Ubezpieczeń Społecznych. na któ
rym dokonano wyboru nowego Zarządu. 

W skład Zarządu zostali .;edllogłośnie 
wybrani: tow. Tyczyiiski Roman - Jako 
prezes i ob. Tatarowa StanisłClwa - .iako 
sekretarka. Członkami Zarządu zostali ob. 
ob. AdamTdewicz. Zawadzki. Wro,iski, ·Wa
lewski, G01tcza7c, Budkicwicz, Woźniak i 
Jaros. (d) 

• • GOSPODA OCHOTNICZEJ STRAlY rOllR EJ 
W RADOMSKU, UL. NARUTOWICZA 8 

poleca: 

SNIADANIA - OBIADY POPULARNE I KLUBOWE -- KOLA
CJE - ZIMNE I GORĄCE ZAKĄSKI - HERBATĘ, KAWĘ, 
WINA, PIWO I WOOY GAZOWE. 42-k 

Wicś za pośrednictwem spółJzielnł tereno
wych ~aopatrYwana. będzie we wsz:ystko, co 
jest jej potrzebne do produkcji. Specjalną 

uwagę zwrótono na organizowanie ośrodków 
maszynowych, których ilość wzrośnie w r. b. 
z 300 na 1000. 
Działalność propagandowa i instrukcyjna 

będ~ie miała za zadanie przekonać rolnika, 
który często jest tradycjonalistą i nie uznaje 
wprowauzania inowacji do s"Jej pracy, Iż po
sługiwanie się odllo.viednimi maszynami i na
rzędziami nie tyłko zmniejsz~ jego wysiłek, 
ale pod,)ilOsie .jalmśl' produktlw ł wzbogacI go
spodarkę, Prócz mR5zyn i narzędzi rolnik bę
dzie mógł nąbyć w spółdzielni inne artykuły 
przemysłowe jak żela,zo, w~ roby żelazne, ma
teriały pędne i budowlane, nawozy sztuozne. 
środki chroniące rośliny przed szkodnikami, 
opakowania ł t. p. . 

Nad sposobami realizaCji wyżej wymienio
nych zadań połączonych Wydziałów zebrani 

;;.. __________ ~_ . _______ !!!----------------,..;;;.;.T)rzeprowadzili wyczerpującą dyskUSję. 
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;L Ż f.lcia Partii Ze sportu 
UROCZ.YSTE ZEBRANIE W 100-LETNIĄ 
ROCZ~ICĘ "MANIFESTU KOMUNISTYCZ
NEGO" 

W poniedziałek, dnia. 1 marca br. o godz. 
t8-ej w lokalu Dz. Sródmieścle Prawe PPR 
ul, Gdańska 75 odbędzie się uroczyste zebra
nie, poświęcone lOO-letniej Rocznicy Manife
stu Komunistycznego, organizowane przez ko 
ła Komitetu Łódzkiego PPR i Wojewódzkiego 
Komitetu PPS dla swoich członków, dla fun
kcjonariuszy Dzielnic PPS i PPR oraz dla lek
torów Kł. PPR i prelegentów WK PPS. 

Referat nt. ,,100-letnia Rocznica Manifestu 
Komunistycznego" wygłosi tow. Cichocki. 

Po referacie odbędzie się część artystyczna. 

UWAGA, LEKTORZY KOMITETU ŁÓDZ
KIEGO 

Wszyszy Lektorzy Komitetu Łódzkiego 
obowiązani są przybyć w poniedziałek dnia 1 

':1rca br. o godz. lS-ej na Dzielnicę Sródmie
ście Prawe PPR ul. Gdańska 75 na referat 
tow. dyr Cichockiego nt "l00-letnia Rocznica 
Manifestu ~omunistycznego", który zostanie 
wygłoszony na międzypartyjnym zebraniu. 

Tym samym odwołuje się zebrania koła 
Lektorów w Komitecie Łódzkim. Obecność 
na zebraniu obowiązkowe.. 

KOMUNIKAT 

u uwadze publiczno" c· ... 
Ki'ko'slóa; przed spotkanie ... H'arta - LKS 

Dzisiaj rozstrzygną się, prawdopodobnie, losy drużynowych mJstlzostw 
Polski w bok'sie. Niep,ok9 nana dotychczas ósemka ŁKS-u stawi dzisiaj 
o godzinie 16-tej <:z010 poznańskiej WarcJe. Będzie to juj czwarte spot
kanie ŁKS-u w puli fina/owej, w której dotychczas ŁKS odnosił scmte zwy
cięstwa. Druga drużyna łódzka, która zakwaJJIikowa/a się również do fi
la/u - "Tęcza" walczy dzi siaj z MKS-em w Gdańsku. Spotkanie to w rów-
~j mierze jest ważne dla Łodzi co pierwsze, !(dyż o 11e w pierwszym 
,ogą rozstrzygJtąć się losy mis lrzoll tw a, o tyle w drugim może ... wyło
jony zostanie kandy,dat do drugiego m~ejsca. 

Dotychozasowa tabelka spotkań lina/owych przedstawia g,ię na.stępu-
iąco: 

ŁKS - MKS 12:4, ŁKS - Tęcza 14:2, stosunek walk 26:1l,.punktów 4. 
MKS - ŁKS,4:12, stosunek walk 4:12, punktów O 
Tę0za - ŁKS 2:14, stosunek walk 2:14, punkt6w O 
Warta lI}e stoczyła jeszcze żadnego spotkania -·punktsw O. 

Łódź będz.e dzisiaj na us,tach całego świa
ta pięściarskiego Pol!iki. Je.szcz,e późny.m wie
czorem będą na6 z pewnośdą alarmowały te
lefony nie tyJko miejscowe, ale i zamIeJsco
we i pr9siły o wynik spotkania: 16:0,. 14:2, 
12:4, czy 11:5? 

Dzlo' ollcioln., LOZB 

W RINGU BĘDĄ ZAWODNICY." 
Nie ulega wątpliwości, źe sympatie wszy

stkiCh tym razem będą po &tronie ŁKS-u. Kie
.rownictwo sekcji bokserskiej Warty lPopeł
niło w sporze z Grochowem błąd polityczny 

ja'lukolwiek wygrało sprawę, to jednak nie-

Komunikat. W-lu Sportowego Nr· 23 

wątpliwie będzie musiało go odpoku·tować. 
Gorzej, że część tej opoikuty będą musield 
WZląC na swoje barki zawodnioCy, którLY 
w cal-ej tej sprawie aJbsolutnie 'mogą być nie-

I winni. Ale na to nie ma .rady. Kombinato-

I 
rzy ipoozostają zawsze w ukryciu, a skrtUlPia się 
'wszystko na zawodnika.ch. 

Łódź jlUŻ niejednokJwtnie 7!dawaJa egzamin 
ze swego wyrobienia sportowego z wyniikiem 
na.wet dclbrym, sądzimy więc, że i dzisiaj da 
wyraz swej kulturze spo.rtowej i zachowa. się 
wobec gości tak, jalk na gościnnych gOSiPoa:/!.
,ny przystało. 

2OŁN1IERrZ iNUE PONOSI WIiNY 
ZA DowóDZTWO 

Ogólnym faworytte'Ill dzisiejszego spotkanfa. 
jest ŁKS. Według najśmielsiych PIZY'PU6ZCZeń 
WalPt:a jest w stanie zdobyć w naj,lepszym wy
lPa<liku 6 'Punktów, prlZooe wszystkim 'W wadz:e 
półciężkiej, d kilka punktów mo'Że uszczknąć 
w wil9ach lż.ej~zych - to WlSzy&tko, na co po
znaniacy będą się mogH zdobyć. 

Łódzki Komitet Wydział Propagandy za
"liadamia, źe w dniu 2 marca br. o godz. 17-ej 
w Domu Propagandy przy ul. Piotrkowskiej 
262 odbędzie się zebranie wszystkich uczest-
ników Kursu Korespondencyjnego. 1. W.S, !komunikuje, że indywidua,Jne llŃS<tr71-1 

stwa seniorów rozpoczynają się w cln'u 
PJiotrkowskiej 295. Waienie i badanie za
"I'(O,dników o goQ.z. 1a-.tej. 

Nie chodzi więc o wyn'ik ogólny, aJle nie 
wą'tpi.my, że zacięta walka toczyć się dzisiaj 
będzie o każdy punkt, a więc i w tym wy~ 
padku nie wolno nam ulegać szowinizp1()wi 
lo,kalneJIlu. iNie bijmy ok!l.<!Sków, gdy kJtóryś 
z łodzian odniesioe zwycięstwo niezasłlll.;żone 
i nie ryczmy nielud<zki,m gł:Qsem, gdy na PrLY
k~a<l". Szymura zWy1cięży ZYłisa., my nawet 
Niewaodziła. Zawodniika, kt6ry <laj'e z siebie 
wszys,tko, ał>y zdobyć punk·ty dla \Swych barw 
i zdobywa je w ua:dwy e,posób na. ringu, mu
simy oceniać jna-czeJ, aniżeli .tyoh, którzy zdo
bywają je PrLy zielonym 6'toJiku. Pamiętajmy, 
że żołnierrz nie ponosi winy za dowództwo. 

Obecność obowiązkowa. 

UWAGA, STUDENCI PPR-OWCY POLITECH 
NIKI ŁÓDZKIEJ 

Dnia 1 marca w poniedziałek o godz. 20 
odbędzie się w lokalu dzielnicy Sródmieście 
ul. Piotrkowska 53, front, I piętro zebranie 
koła partyjnego Studentów Politechniki Łódz
ldej. 

Obecność obowiązkowa 

ZEBRANIA KÓŁ PPR 
WIDZEW 

D~iś o godz. lO-ej rano odbędzie się zebN.
nie koła huty GE-HA. 

SRÓDMIEJSKA PRAWA 
Dziś o godz. lO-ej rano zebranie tereno

wego koła Karolewa. 

BAŁUTY 

Dziś o godz. 9,30 rano zebranie 
"Gentleman". 

koła f. 

UWAGA, STUDENCI PEPEROWCY WYDZIA 
ŁU HUMANISTYCZNEGO! 

Dnia 2-go marca 1948 o godz. 20-ej odbll-
1zl się zebranie w lokalu DzielBicy Sródmie
~cie (ul. Piotrkowska 53, l-e piętro. Obec
ność członków obowiązkowa. 

STUDENCI PPR-OWCY SEKCJI 
LEKARSKIEJ I 

4 marca rb. o godz. 19-tej w hali ... Wima". 1. 
Ważenie i badanie łeikarskie zawo~w. 

oraz losowanieodbędme się o g~. 17.so. 
2. Przypominamy, że w mytŚl komuni~a'tu ~ 

PZB Nr 6 pkt. 5 z dnia 10.12.47 r., jak row"", 
nieź komunikatu Zarządu PZ!B Nr 14-47-8" 5. 
z dnia 30 stycznia 1948 .r.ipk't. 5, oraz ikomu
nikatu Wydz.iału Sportowego ŁQZJB Nr 20 
- wlSzyscy zawodnicy obowiązani są po- 6. 
siadać książ~7!ki zawodnicze na zawodaCh 
w przeciwnym 'I'a.2ie nie będą dopuszczeni 
do walki. 

3. Cwier6finały indywidualnych mistrzostw 
okręgu młodzików odibędą się dnia 2 marca 
br. o godz. 19-tej w .sali "T,ę<:'ZY" przy ulicy 

Z:ę?JIWala się RKS "ConcoIdia" ~Pio~ów) na 
rozegranie zawodów towarzyskich w dniu 
1'.3. br, z KS "Warta" (iPoznań) w Piotrko
wie. 

iDe1ega,tem W.s. na powyŻ6ze zawody bę
dzie ob. KrYiiak. 
Zezwala się WZKS "Vioooria" na wy}iI!zd 
do Kalisza w dniu 28 .. 2. rb. na rozegranie 
zawodów towarzyskich z KS "Bielarnia". 
Następne posoiedzenie Wydziału Sportowe. 
go odbędzie fiię w poniedziałek, dnia 1.3,.(8 
roku o godz. t9-tej w lo<kalu ŁOZB. 

• p. o. Przewodnicz!lcy: 
(-l Cz. Kuczk()wski. 

Sekretarz: 
(-l A. Klimc!Zak. 

LICZYMY NA SijOZIOW 
'Dużą odpowied'lliaolność :m. UlD.iknięci:e n1~ 

potrzeibnycih awantur ponosić będzie rowniet 
komplet sędziowski. Wierzymy. że on zda 
drisiaj egzamin, patrząc 1 osądzając każdą 

I walkę według' wła'3ne[o 6'llmienia, a. nie pod 
kątem oeobistych s.ympa~ C'l:'f ;PI~daba-
nia się wi'ctowni. (K1'.) 

Gie awe pojedynki na basenie Y 
czekają na§ IIIJ niedzIelę ••• 

DzisIaJ, podczas drugiego \ dowolnym ~ gr1Jb>.ietowyID, .a lIl<ajcreikawszym to,wej Łod2li bardzo w~'e, zwłaszcza w obli
dnia mistrzoISJtw ok.ręgowych, lila Ż tych biegów będzie 100 m stylem k:la!s'f'CZ- czu n<a.ddtod.zą<:y-ch mistr.zostw Pohski HaJIi Kiry 
pływalni YMCA dojdzie do killku nym, w kitólfYm S'Potk0.ją się na.jlepsze obeo:nte tej i zb!li'ilającegQ lSłię sezonu \eltniego. Pływa
ciekawych 'P0jedyn.kÓ<W mi-ędozy k1asya.'k,i 'Łodzi: Du:nin:ow&ka, Daw.idow'iJcz cy łO'd'bC.Y IPragną do niego ipI'Ly$tąpic pod ha
lokalnymi lTywaJ,a.m;i. Na lPierwszy (AZS) ł Pro,n,iew,icz (HKS). W sumie prz:ebieg &%ami dalszego uma!iOlWi,e,n,ia tej gałę'hi 6IPom 
plan wysuw,a się bieg na dyst<llll- drugiego dnia misttrzostw okręgu ~i!jpo:w.iada oran: wy,rugo'W'alllia n.i:ektórydh, jes:z:cz~ poITrutu.
sie 200 ni stylem dowo!lnym, gdzie się ,na.dzwy~aj ,int.e'Ile6ująCQ, e'raz cieszy ~<U1 jących pwect'Woj€!ll!llych lTeIlrordów olkręgJl. 
ośrocJ.k;iem za,jnteresowarua staJlliie foalk't, że !pływ0.ctwo łódzkie ~doibywa I6IObie m- P-rz.y!pomim.amy, że ipOC7Jąte!k b!i1:!gów fi~ 

~ się pDjedynek pomiędzy Jerą raz lio;miejsze za'5tępy pływaków i 7JWolenn1- wydh został IIJ!a.z.nac7lOny na goldz. 17..tą. Pły-
Dnia 2.3 we wtorek o godz. 20,60 odbędzie i Borueckim. Je.ra osiąg"nął ostat- ków tego lPiękllłego sportu, Jest to dla spor-I waln'M będ2lie otwlarta j\lJŹ od go'!l~. 16-,tej. 

się w lokalu dzielnicy Sródmieście ul. Piotr- nio dobry wynik na 100 m z -czasem 1,09,7, ' 

kpwska 53, front I piętro zebranie koła pa,r- a Boniecki równi,e dobre wyn,jki na 400 i 200 W P O C Z q I k a ,C h In a J. a 
tyjnego sekcji lekarskiej. ' meltrów (5,50,7 !i 2,3'1,9). Na dy&t&:nsłe 200 m 

Ob ś' b . k • ł ci dwaj przeci<Winky ·(prywatrue ko'ledzy szkoł-
. ecno c o OWląZ owa. ni) jes;zc.oe się nie spotka:li w ordcu bieźącym, I I... W 

OFIARA ł a tu "święta woj'l'la" , zaipowiada się ne.~- pięściarze p o' sey wa~lą z Q,grami 
Pracownicy Dyrekcji Przemysłu Baw8łaia- crz.aj e~oCjo~~~il<:o. W. fillllale powirnJli o.m asy~ POZNANo Na o6tatnim zeb.r .. - SjPotikoań te<:eq &ię ipeItl1akta,cje. Poza tym za-

nego wpłacili 9.000 zł (zł. dziewięć tysięcy) na. &to":,,ac WOJ<:Ie:00OW&ki. fHKS) . i .~alS~owslK;i niu zalrząd-u PO'lskiE9o ~ąz'k.u ',brani po.stanQwiJ.,i W6?lCZęcie lPerm!Jk1<teji ze 
rQ.dziny po zamordowanych członkach Pol- (Zg'l'er.z). Wymk,1em ~eJ lTyWa.1lZdCJI moze byc Bokse!'l6ki~~o, prezes Bi'elewiog Związkiem helgtjskim. 
i>kiej Partii Robotniczej. ~owy r~k.ord .okręgu, który wynosi w tej chwi- zaprojektował ro~egIanie nastę- =-.... ~ _______________ ""' 
UWAGA, DYREKTORZY PEPEROWCY! 

W dniu 3 marca o godz. l6-ej w świetliey 
ŁK PPR odbędzie się zebranie dyrektorów na 
czelnych i administracyjno-handlowych nastę 
pujących branż: bawełnianej, wełnianej idzie 
wiarskiej. Ze względu na ważność spraw 

f'Ul"C!1G§;; -"''lwiązkowa pod rygorem pa.rtyj-
nym. 

UW AGA KOLEDZY! 
W niedzielę dnia 29-go bm. o godz.inie 9-ej 

na dzielnicy Górna Lewa odbędzie się Zebra 
nie KurSl,1 Aktywu. Temat refe,r'atu: "Wiosna 
Ludów". Obecność obowiązkowa , 

Li 2,36 l naley;y do ElSillera. - pujących s:potkań międzynarodo- Ozisieisze imprezy sportowel 

Także bi'eg lila 100 m stylem klalSyamym wydl: w aniu 7 i 9 maYa Pol" .. _ : 
jelit wielką niewiadomą niedu.elinych zawo- Węgry w BudaP'S7lCi'e; 1-'7 i 20 
dów. W biegu fin-ałowym powinmmy ujrzoeć październioc..a PO'~ka - Jug-olSławia 
C'2iterech 6ipośród na.stępujących pły-yreików: w Pol6c~; 7 i 10 ,l,ili>t<>;pada iPołska 
Dobrowo15k'i, Jaworsk.i (Filmowaec), Rumińs:ki Czechosłowacja w Polsce o~az 5 
(HKS), Krogulec i Nikodemstk'i (Zjednoczone). i 12 grudni. Polska - Szwecja ·w 'Polsce. 
Torudno pil'zewidzieć, który z nioh odlPadnie 
w !przedbiegach, a jeszćze trudm.iej wyttYIPoować Z powyi.szy?h 6ipotkań międzYlPańsotwowych 
zwycięzcę. Kaźdy z ruCh ma sz.a:nse na tym'! def,initywnie zała1wIona jefi't sprawa ro~egcr-a-
m1ilSitrzowski, gdytŻ stawik,a jest bardzo wyrów- nia spo'bkania PoIska - Węgry. Co do reszty 
noam.a. Skłonni jelSoteśmy Iaczej przypuścić, źe 
zwycięży Dobrowolski,· k,tóry ;z,ap,owie'd7liał, że 
O8ły dystans pl1'le,płynii! motylkiem, któlTym na 
tr,en.ingach osiągał w tym tygodniu cza\Sy 
w gI,ankach 1,26. 

Na 100 m SItylem grzbietoWyt1D powinien 
bez trudu zwyciężyć ChojlIlacld, który znJi3.jidu
je się w dolbrej formie i nie jeSJt wy'kluczone, 
że poprawi po raz czwarty rekord okręgu. 

Czekamy takźe na dal6lZą pOlPrawę wyni
ków V{itcz'aka (Zjedn.) or<l,z bcr-ac.i Du'l'ysów 
(HKS). 

Choć Olimpiada IIIlnęla ..• 

Kc.lendi.rz"Fk ~o:rto.wy ne. dzi~iej5zą niecWie-
lę pl"Zed&taV(.i0. Sii·ę nas.,f,ępująco: . 

PIŁKA RĘCZNA. Sala YMCA godz. tO-ta 
- zawody ikoszyikówki o mistrzos'hvo klla,sy A: 
kon.kurencje męskie: ŁKS - Zjednoczone; go_ 
dł:ina 11-ta YMCA I'I - TUR IiI, godz. t2-ota 
konkurencja źeńska: H,KS - Zjednoczone. 

BOKS. Hala Wimy godz. 16-ota - zawod'y 
finałowe o tytuł drużynowego mllSil'Za PoJsikit: 
Warta (!poznań) - łlKS. 

ZEBRANIA. W sali !PTZ'Y u'l. Mmii (!zerwo
nej 41 o godz. lO-tej w drugim terminie odbę
dzie się roczne 'Z'e'bIanie członik.6w RTS Wi
dzewa. 

ZAP ASY. W sali Domu KuHury MrJicjan
,ta przy 1\11. Nawrot 27, odbędzie się towal7lyski 
mecz 'pomiędzy zespołami Milicyjnego .K!lubu 
Sportowego a ZZK (Poznań). Począt~ o go-
dzinie 19~tej. . 

ZAWODY PŁYWACI{J!iE. Na pływaJni YM
CA o godz. lO-tej i 17~tej - dokończ'eni.e mi
SUZ09tW Łodzi. Przed południem młodzież 
szkolna ma z.lIipewnione bezpłatne wejście na 
zawody. 

Skoki przy,n,im;ą nam wa.łkę p'Olniędzy Mar· 
tytn.ką, Przyoborowskim i I!HawdQpodobnie WoH
kowskim, o i'le ten dO'5konoały z:(IIWodn1k wy
leczył już odniesione prz;ed 3 miesiącami kon-

11,50 (Ł) WIadomości dla radiowęzłów omówi tuzje nogi. Liczymy, źe 6tanie na s tarde , co 
Dyr. Okr. PR A, Smiejan; 12,04 Poranek sym przyc.zyn,i się do podnie-sienia poZ'iomu sko-
fonkzny z płyt. W przerwie - Radi'okrouika ków i zw.iększenia ich atrakcyjnOŚc.i. . Mistrz olimpijski w biegu na 50 km, Nils Karis-

ZAWODY HOKEJOWE, W Pabianicach 
o godz. 11-tej odbędzie się towarzyskie 6ipO't
kanie pomiędzy drużynami PTG !i TUR-u łódz
kiego. 13,30 "Satyrd w słuźble demokracji" - feli e Pa;nie rozegrają biegi w stylu klasyCZ!Ilym, son (Szwecja) nie zaprzestaje trningu 

ton; 13,40 "Niedzi'e'la na wosi; 14,25 "Radiofo- _ ! 

niclua mgła" - zagadka radJiowa; 14,35 , 
Chwila Biura Studiów; 14,40 (Ł) "SzkoŁa źon" Kino aktualnosci '" Łodzi 

1!~IIIIIjj/IIII~IIIIIiIIllIjj/IIIIIIII~II~IIIIIIIIIIIIiIHIIlllItIIIIll.1Il 
- słuchowisko; 15.25 (Ł) Muzyka klasycma; 
15,45 .,Historia 1848 roku'·; 15,55 Kon~ert Mu
zyki Polskiej; 1G,40 "Czary Pana Kleta" - au 
dycja sł,owno- muzyazna dla dll,ieci; 17,00 Au 
dycja dla. kobiet; 17,05 "Podwieczorek przy 
mikrofonie";· 18,45 "Francja przemawi'a do 
Polski"; 18,55 "Eugeniusz Onegm" . W przer
wie Dziennik; 22,30 (Ł) Fragmenty z m~zu 
bokserskiego ŁKS-Warta; 22,45 \JI,7iadomośc1 
sportowe; 23,00 Ostatnie wiadolllości; 23,15 
Program na jutro; 23,30 Muzyka taneczna; 
24,00 (Ł) Koncert życzeń, Q30 CV Zakońcee
lIlLe audw;.ji li Hymn. 

Spełniając życzenia łódzkich miłośników 

kina, Okręgowy Zarząd Kin w Łodzi uru
chamia wzorem W-wy i większych miast za
granicy - pierwsze w naszym mieście Kino 
Aktualności. 

Jednogodzinne programy tego kina skła

'łać się będą z różnego rodzaju filmów krót
kometraźowych. Obok najnowszych tygodni
ków aktualllOści, przynoszących zdjęcia waż
nych wydarzeń w kraju l zagranicą, oraz re
portaży filmowych z różnych dziedzin życia 

Hala Wimy otwarta dzisiaj bfldzie dla 
,'spółczesnej Polski - program obejmie tak- publiezności od godziny 14,15. Zamknięcie 

że niezwykle interesujące filmy rozrywkowe: jej nastąpi punktualnie o godzinie 15,45. 
barwne kreskówki i dodatki kukiełkowe. Posiadacze biletów z jedynką rzymską 

Również filmy naukowe produkcji polskiej wpuszczani będą wejściem pierwszym od 
i zagranicznej stanowić będą interesującą po- miasta, z dwójką rzymsl{ą wejściem dru-
zycję w· programie nowego Kina. gim od strony północnej. Wszystkie miejs-

Seanse kina aktualności rozpoczynają się ca numerowane, stwarzanie więc tłoku za-
codziennie o godzinie 12, 13, 14 i 15. kłóci nie tylko porządek. ale utrudni 

Warto zaznaczyć, źe "Programy Aktualno-, odnalezienie właściwego miejsca! 
ści· cieszą się w Wat'szawiR nadzwyczajnym , 
zaintel'esowaniem. l~J:k '1~llIlllIIIJIIUIIIIDlUIUIIII~1)WIIIIIlIImJ 
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do połololNlJ od Mrówki (I) do ~J od ZQtWzka poezłow~o do Iójk(l 
- jamib/nprTo .' , 

Biilltt.4 

ŁaiJJne urządzenie wnętTza, wielki wW'l'ty
ment towarów, niskie ceny, uprzejma eks
pedycja, naatawiooo na możliwie najlepsze 
obsłużenie klienta, sprawiają, iż oba Domy 
TowarotUB - pOCZ4.·wszy 04 dnia <otwarcia 
- 1łHltj~ się st<ile w stanie oblę~ia. 

• 
...... ., .... U ... IUłU.Uflf1II1I.U.U ...... , .......... ' ... IUIIIUI' ... łllłłn .... .. u .... ntl1'łI .. 'I .. IłI"'IIIIł'II~. OtVX1!tcia lóikkich Powszechnych DomÓUJ 

Towarowych dOkonał "-!)ireminister Handlu 
C~il latka

J 
lotka.:" ~: i Przemys&u, Szyr, w obecności, przellstÓMi-

'r cieli władz państwowych i 8f1,morządowych. 
: . 

Ty<kimi teml~ otwarto w Ło(jgi dw-a wiel
kie Powszechne Domy Tow/JJTowe. IYorl1/!I .. t~. ł 
wypełJnione od parteru po trzecie piętro 1IIfJ(J 
rozrJw,itszymi artykUłami handlO'UJYmi, ud<>
stępniają klihntom. bogaty wybór lI:~nyc" 
neczy po nisko kaikukYwanych cettaeh. 
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Sekreta~'z generalny ONZ, Trygve Lie 
(x) zastanawia się nad wybore1n swlkiby 
na. ifW,jbliższą sesję ZgrrO'1/'l;(J,(jzetZia General
nego O.N.Z. Ohoć może wi6lki to kłopot, 
siedziba na pewno się znajdzie, czy zna.j
dzie się jednak trochę do1?re.i woli 'UJ !ZIl
dzie W. Bryt:a;nii czy U.S.A., by respeKto
wać . dec1J~e O.N.Z.? Sprawa Palestyny da
je na to odpo~(iź pTzecząoą .. < 
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P u racy .. , 

"Co głowa to rozum" - powiada przy
słowie. lHr StaffoTd Cripps posiada "gło
wę ministerialną", więc wymyślu "najlep
szy sposób" na kryzys gospodarczy w An
glii: - ZAMROŻENl.E PŁAC ROBOTNI
CZYCH. Dziwne, że cztonkowi, 7'ządu "Par
tii Pracy" nie przyszedł do glow,!! pomysł 
"nieco dHmokratyczni6jszy: USTALENIlE 
GRANIC .zYSKU I GROMADZENIA 
WIELKIEGO KAPIT ALU? 

Według @8w,tnich doniesień De1Jarlament 
Stanu U. S. A. nosi się z zamiarem ud.eie
lenia rzą40wi k~tomintangowskiemu-oprócz 
dotychczasowej ciąglej pomoDy w apt'zęoae 
zbrojeniowym - dodatko't.vego "wapa,-cia," 
pienięźnego w kwocie 570 n~il. dolarów. 
Nic dziwnego. Departament Stanu Stanów 
,,staje na głowie", aby Czang-Kai-Szeka 
postawić "na nogi" ... Nie pomagają jed;nak 
pożyczki. Arm·j,a Ludowa Chin ~j.e woiąż 
nowe porażki wojskom Czcmg-:f{ai-Szeka. 

r ..... n .. ~·· ....... K~ .... ~~~·; .... ·w~~~;·~~t~~·~ .. ? .... " ..... "' .. HI" 
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Niedawno minęła rocznica urodzin ame
rykańskiego bojownika o woZność i d'6mO-
1crację - J61'zego Waszyngtona. Jeżeli 
chodzi o sfery rządowe Stanów Zjedm,oczo
nych, dołożyły one z pewnościtJ starań, aby 
rocznica ta nie pTzeszł.a bez echa. Bez echa 
salw z d~ia1 amerykańskich do walczącyoh 
o wolnosć Greków... Waszyngton, gdyb'!J 
ożył, wezwalbu naród do walki z polif,yk4 

Premier włoski de Gasperi wygłosił w 
Taranto mowę, w której zaatakowaJ, par
tie demokratyczne, g1'OŹąC im "w.ojną do
mową". W .;wiązku z tym oświadozeniem 
nie ma już żadnych wątpliwości co do celu, 
w jakim zosto1,'lI powołane przez de Gaspe
ri(ego "pomocnwze" Od.dzi.o1,y policji: są to 
wybm'cze bojówki fasz'l/stowskie! ." .......... 11 •••• '."11'"" ... " •• 1'111 •• "11 ........ 1 •••••••• 1.IIU ..... llll.ll.t •• II.1 ... 'II.-.-.. 
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GAJO 'weB 
IFroąntent powieści p.t. "Przeprawo przez clernno!iću/ 

'qor Slkirqchl 

W 
Pod ltcni.ec paździemloca, :nawet tu w ga-\ dO<podobi.ef!.tótwem i nie 'LalkJejajllc jej, ZJbliżył Sęp. O.!l<ta·bni o.doinek drQgl' musiał prnebyć bie lzibę pokryły s1nawe kłęby mach{)!~Qwegtt 

jówce, dllS7JCz dawał się we ZiI1a:ki. Stary KoI- się do Sarny. Ten zaś rO'ljaśnil twarz uśmie- giem, bo broń pl"Z'ewieszo:na przez pieI'6li uno- dymu. . .. r 

da z poC'ZątK:u próbował załatać część dachu chem pełnej .mumej wdui~2lnośd i wymow- siła slię w takt przyśpieszonych oddechów, a Rarun! o-ddycha1i clęzko. Wtedy Kolda. ZJa-
lerw,anll pociskiem, ale czy to, że 6łoma nie nym gestem r~i d warg poprolOH o zaklejenie z czoła spływały krople po,tu. Oczyma osaczo wołał:. '. 
baM'LO chciał.a się trzymać na ip<lhlpamych papieJos<t. Stuy .iakby się wacha! przez chwi- nego wilka zatoczył łuk po podłodze i.zlby i wy - No, dzikusy, ~awda stąod, bo ~ę :noJe or-
g<ll!l/tach, czy ~ei, że siły go zawiodły, wycofał lę, li potym w na,głej decyzji powiódł języ- raźnie u~pokojony cofną'! się na dwór. ły pOdUf;.Zą .. Na'koipohścle taJe, .że s;eklerę mo-
się, me bez żalu i chod.7Jił z k~ta w kąt cora·z kiem 'Po brzegu bibułki i wetknął papier06a _ Chodźcie śmi,ało! _ Są w\SlZY'5cyl _ wo- żna pOWle611Ć. Jazda do kucm. obJerać kalrto-
b ard'l.li ej markotny. w ro7.IChylone warg.i S/IIl'ny. lał telr~ chłopc~w pozotótalych w lesie. Za- !le, .,J:;0' Jt~d~:~ie ~zYllcy, M'bieraj!!c broń 

NaJd~uteJ Jednak p.rzesliłdywał w tej ·iz- Zanim podał mu ognia złamał dwie zapałki, CZ'ł~palii po kałurzaoo. ys p. staJ:i lIk j S KI' 
bte, ~<lzle była podło.ga.. Zre.sz't!! było tu naJ- aż wrellzde ~hyli! trzecil\ n~ Wy60~O~Ć twa- KoIda wyrwany z clętkdeQQ MU 'l!dawał do czysrzczema. Zo. . -ty o trlle: ęp, Jn 

6U&ZeJ, ,bo i wo'Cla w6Jąlkala przez 6vpary i ka- TZy siedzącego pod ki an Il. się z 'Pocz~b'ku nie dowiemać oczom. Powsrtał l R~~!. osbart<n.l zamknął drZ'Wli ~ wychodzący 
"",'ałek szyby ząsłamal omo. . . .. z podłog'l l przet.arł/;zy oc:.z.y 'Zewnęt=ą 6tro- .. .. ... 1._'_' d h 

Siadał więc Kołda na j~dynym w izbie zy- W ~ym mkłym śWle,ble wldac był?, jad!: ~ar k . t • dł . . ó ł "ć ani mI 1 WroC1WSZy zajął mIejsce o'uv'ri. Me zącyc 
dlu, 8iplata.ł dłonie wsparte o kQil'ana, gwbiet n~ w~ągn~ł do płuc c~au5't l?owlertrza, J~ n~ zam ruę ej om, nie m g wymOWl mi podłodze. Sama nie mógł wytrzymać d za-
garlbił Jak kocur i spod przymkniętym po- CJenkl pa;PleJ'08 6Ikróctł Mę praWlI! o połowq l 6 o~~~ w.rócił jego kochany syn. Je\lIZCZ9 r,az czął pierws:zy : 
wiek wędrował w deszczowy półmro!k. Twarz uapałka zga~la. .: udało mu się wró-oić. - No, Jak poszło? - 11Zuclł 'llyta.ni~ 
jego ~am.ierala wtedy w kamie.nnym Slkupie- W~zYl;itklm wydało. t;~ę na~Je, ze WM:Z z ~'~ Stał tak Kolda niem<l Wlp-atrz<lny w 7.'Il1ęcrLO - Jalk po maś~e - od~arł Sęp. . 
niu. Wydawać by &'ię m<lglo, że w 'tych nużą- dopahl ~1It ten zły dZlen pełen ch<lrydl. mysll. nl\ twarz syna, za kitórym do izby ' wcbodZliJl Po·d Łęg.am! '~a.h,śmy mostek 1 cały 
co aługlc.h oocresach W8'lel'ki.e 6p.1'a:wy ziMn- Mrok z,gęstniM naem~ł n~gle. Pn:yszJ. ooc teraz chlotpcy, stuK'ając cięiko butami. sklad z boozyną iPOs'ledł... 
IkIle a.ą mu obce, ie zapomniał -całkiem o tych chło,dna i. mokra. L k hlnęł k ł t nMy-
pl.ęclu r.an.nych chło.pcach na wiątZikach wilgot Ten !postrzelony, T7!Ucał tiI" w aim. jak S:ta~ je.;'ZCZa cbwi'lę milcząc, a.t WIeszde o om~tyw'll mac. a oz a z 

b k' d wykrztusił jedno .'łowo: pu w dnaz.gl - dorzuał Rudy. 
nego siana. że ś'Wiwczący oddech tego smar- ry a nil pLasku, wy rZyOCuJąc o erwMl& wy- _ Jesteś!... JaJe konwój? Sb-z.e,laLi? _ pytał Sama. 
kacza z przestr.zeloną piersi ą, gub! mu s'ł ę w r.azy, lu'b tylko ayla,by. dalej. 
nagłycl1 ipOry'W'ach wu.atru. Nawet kto wie, Sama poatanowił, ta.k z nud6w, d~z\tkl- W tym głowie um'ltl!1~ł tyl~ oiepła 1 OJOOIW 
m<Jż(! ! o tym zapomniał, że jeś'1a j~..go syn nie wać iSlię w krzykach jakiegoś &flIMU, al. go- I'kAej miłości, że Sęp prZ}"Padł do 6taJ'ICa l pe 
wróci z obiecanym żarciem, to ci tu r.anni po- rąc.z..1(a i jemu ścisnęła skroń. Za6Jl~. wrule by g<J ucałował w rękę, a.la obe<mo>ść 
dechnq z głodu jak &ZlCZUry w studnd. * chlQpców zmieszała g<l trochę i skończyło jOię 

Tak myśla.ł Sama, olbrzym wtulony w kąt Dniało, kiedy drzwi pchnięte mocno ro'Z- tylko na moonym uk:i~ku dłoUli. Teraz ro1lII10-
h;by między piecem a śoia.ną, trzymając na ","arły lię nagi", w progu lunII! ubłocony Wił po.toczyla się wartko. 
piersi brudnq kukłę pIZet!itrzelonej ręki, 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

Tak myślał Le~, błękitnooki wyrostek z . Grzeąorz T i."olielew 
urwanym ochem, lezi!JC u 61tóp Sanny z dolll1ą 

Wa.T9'ą zmiaidżoi!lJl\ zębami. PIęt był naJbar- p h ł b · 
d7l!ej głodJny { poza. żaldem, o którym nawet O C W a a r o n 1 
dri.ura w pJeoach nie pO'Lwalała mu 'Za,?om
!lJleć, taden pro'bIem ule mógł go WZfUlSrzyĆ. 

oj czystej 
Leżał na brzuchu nerwowo W'słuchany ' w 

ciurkanie kropel wody. 
Dwaj pozoiSlha.Ji nie m~91i myśleć. Ten, któ

ry zerwał cię w it-ej chwili, lID06'ZI\C głowę u~ 
wmię~ w E'trzępy z·aikrwawio.n.ego plóm~, wy 
kon.ał ruch po.clobny do c.złowJeka trafionego 
w hiegu l'1:>ci5kiem. 

ZMlIim WilŻ)"! się unieść, kolana uq.!ęły się 
pod nim d całym ciężarem bezwładnego dała 
.tun~ł do I81tÓIP Sarny. 

Powtarzało się W w clllgu dnJ~ taik C'Zętto. 
te UiIl.im leżący /Z.akof!.czył swóJ krzyik. podo
bny do wycia: KaTa .. .a. .. a .. a. .. biill, ka.ra .. a... -
KoMa Jpllcz:ąc pudni6& się rr; :zydla, W'Y9'J"%e
bał z s1ana kilj i de lika,tn1 e, jill'k dz.iecku I<l.lk~, 
włożył 9'0 w wydągniętą dlof!. wyjącego. Po
lIkubkowało. CMQipak ucicM nagle. Zacis,ną! 
tylko kmc:rowo pa1c.e. na !kiju, jakby bronilIc 
go prze.cl ruewid'Zialną silą. . 

Sanna, ikorzys,ta'jąc z ~ego, że 9tary zatrzy
mał się koło nkh, poprosił &'Zeptem: 

- Ko~da, daj zapalić ... 
Zdawał sobie Slprawę rr; tego, i·e przecież 

st·ary nie ma Już od wClZoraJ o,drobiny tytoniu 
I 8·am nawet przesJlał żuć ustnik wyga.8łeJ faj
Id. A jedna.k prosił, ja&'by sycąc swoje o,librzy 
mie płuca samym brzmiendem slowa: "palić". 

(z wiers'ty wojennych) 
Jeżeli broJ1 pGchwycisz w ręce, 
tG jakbyl śmIer~ z mJłokJq splótł. 
Bo odtąd koch4B% jakG§ więcej 
zwyczajny dzIeń I ludzki trud. 

W drewnllll1ej kolbIe pachnIe dol'ld 
wiślanych pu~zcz żywiczny pot 
j lecl kula Jak tęsknotq 
porwany ptak na szybki Jol. 

Ka.rabin, jeJl} trwa unogl, 
leBI . jakby pewna żerdź u chat, 
gdy przy!larua Jasne pragi, 

A kiedy porwiesz broń do oka, 
l krew gorąca Rrzykn1e "pal!", 
owInie złotym Cię oblokiem 
rwycię3kl strzał J kla§n,Je daJ, 

Bąd:l pochwalona, wJeTIl<I broni, 
tyś jest lak sztandar wolnych lat, 
bo tylko ten cię trzyma w dłoni, 
ktprego nIe zgniótł cfężar hal. 

Tył jest lak symbol 1 {)d:Jlnaka, 
o tobie śpiewa tę!kna pierA ... 

aby nIe mącJ/ szczęścia wiatr. 
I słyszę twój żołnierski nakąz, 
by Jś~ po wolność, albo śmierć.,. 

----------------~ 

'qor SI'drl't;.!!!. 

Koł'ysanI<a leśna 
Ct:a.s fuj, z{Umą~, t()warzysze, 
Skryć pod brwiami J-skry gwiazd ... 
KTlywym piórem k,siężyc pisze 
BIały 118 t do naszych miast. 

Postrzeloną w konar wsnę 
Wiatr skrzydłami miękko ob Ją1, 
A pod nieba rdzawym m()stem, 
Jak prom, 8unle Bzklany 'Oblok .. , 

Mar/wym ptakiem spad/a szyszka 
Na zmierzwionq wrzosów wełnę ... 
W skrzypie sosny cisza pry~ka 
l znów oczy lasu pełne. 

ZanIm świtu oslry powiew 
Zl1ÓW wyJltruga kształty pn.10m, 
Cz}'je~ ręce nad wezgłowIem 
Wznios q cichy, senny dom. 

Czas Jul. zasnąć, towarzysze, 
Skry~ pod brwiami Iskry gwiazd ... 
Krzywym piórem księżyc piue 
Biały Ust dD naszych miast, 

Tym ruem Je<l.n,ak, Kolda cofnął lię w )de 
runku ouma., uklą!Jd 'Przy zyct,J'1l1 na otwartą 
dłoń ~aczął zsypywać tytQniowe p·aprochy ze 
6/kórz.anego mieszik:a. Było tego tak lIlie'WlieJe., 
że jeden rueos,trożny wydech mógł WS'lystko 
ro:zwi.ać. DoprolWa·dziwszy dzieło do kof!.ca, 
skręcił cieniutlkll turt:kę, co w ZEl6'taw!en1u z Je 

·gą d'r:żącym:i palcami wydawało siq DliE!iPraw- l '~mu w/enzy ,,1{olysanktt LeJna", 

Leonid "orobow 

Panienka zza Wisły 
-jej rob01ę! Na Jednej :z dró.g, któr-e przeszli~· 

my, 1eiało 12 spalonych cięiarówek, łI w są
siedniej wsi powiedziano nam że to !l>prawa 
IIJ'k "Panienki zza Wisły". 

(Fragment z ksi:tŻki p.t. "Partyzanci") 
TymczailWm "Palllien.k~ zza Wisty" ogrzała 

eię przy ognlt!ku 't wezwała. do ciebia ot!cera 
" siwymi wljI&ami. Podbiegł do niej, coś mu 

Nikt nie mógł powiedzi~, klm była ta le
gendarna polsk.a dz;le wczyn'a, .!!Ile z kimlk:ol· 
wiek rozmawiałem () lPartyz'anbce 'w Polace, 
kll!i:dy bezwzględni.e o'powiadał mi o "Pamliem.
ce zza Wisqy", lkomendan1oe ~rtyza.nckle9'o 
o·ddzi~łu. Miałem już w moJm notatni!k.u Jciaka 
na,slępuj!!cych uwag: 

"Panienka na Wisły". Ni~t nie mote po
wiedzieć, !k.liedy ufo'rmolWał się jej ododz;l.ał. Je 
dni ultrzymuJ!!, że sformo'Wlare g<l ollla sam~, 
drudzy m6wią, że .powstał w ubiegłym roku 
na jetóien! nad Wisłą. Składa tliq on z 200-tu 
konnych żo,mierzy. Ko,nie maj!! wybrane, a 
żołnierze uzbroJeni SI4 prawie WlSZY6cy w pe
pesze li kare,bi,ny." 

"Panienka zza Wisły". Poł'Ska dziewczy
na mści się na Niemcach, W r. 1939 podczas 
wo}ny polsko - niemieckiej z·abito jej ojc~. 
Dziewczyna schowcrła si.ę n'a wsi. Niemieckie 
władze obiecały jej darować życie ,ale znikła 
bez śIadu". . 

"Panienka zza Wisłv", W War6uwie na 
balu, który wydali N iemcy, tańczyl-a walca j,a 
kaś prześlicz.na dziewczyna - Polka. Podczas 
bankiehl z·I)$~·a.jj zatruci dwaj gemerało.wie i 
pewien b'ardzo wysClk! urz~dnik. Przy:pisuje 
się to "Panien>ce zza Widy". 

Coraz wię·cej groma.d1.i sie notatek o tej 
dz'iwnej postaci. Opowiadajq: 

"Panienka Z'ZI Wi.ty" t.tnieJe n~rłlwd~. powiedzi,ała. ofice'r wez'W''ill kogo'ś, na<l'oiegło 
Pewne.go razu ru>ICowaliiśmy VI' bił9'0rajwd! l. I dwóch żołnie.rzy j wkró'tce piI'zy ogniliku 'ljll
sach. Wioena była zimna i w taboJ1'le pa,lily wiło IJę mięso, lc,artofle i cebul·a. Przybyli 'la' 

lię 09,ui.xa. Wszyscy ",'>I!.Ji. Nagla olbud1Jiłem częll gotować olbia.<d... Gdy był gotowy "Pa
Idę 1 zOlbaczyJ.em, Że JaICyś Dlie wiadomo eiklld nlenka" ode1'Wał<l oczy od <lg.nia I iprzeciąQl!lę· 
D,ade.zl! oficerowie pod6yc.a.J~ ogn.ll6'ka j pod- la się, jakby nie spała siedem nocy. Jeden z 
pTo~dzajll do jednego IZ nich młodl\ pannę. ot.ic~rów p.rzynió61 wladrq wody. D2;iewczyna 
Lm! o,ficerowie r<l'Zstawia,u w pobliżu namiol zdjęła flltruaną kurtkę, cr,apkę ! 7ia.C'Zęla &lę 
Pod dtz.e'Wlam.i rżały p.rzywiązane konie. Ta- myć. Chlapała: się w wodzie jaJk kaCZ'ka, a po
bo'r przebudził się I Iud'Z.ie :zaczęli WJ'IPytywać tern oMar!·a się białym [ęc2iIliikiem. Przez ten 
ofiICerów, kim s~ i .xąd się tu wzięli. Wszy- CZ'M kucha.rze nakryli Jeden 'l naszych wo
stko to po:doibnfl było do Sll.lll. Przy ognisku ozów obru-sem I rozstawili Jedrzen.ie. "Panłp.n
siedziała młoda dziewczyn~1 w ręku trzyma- ka" I dziesięciu oficerów jed.Ji stojąc przy 
la 6'Z'picrutę, buty miała ubłocone. Dziewczyna wo!Z!e. Zjadł/;zy, po'łożyli się ~paćj pan!ien..1ca w 
siedziała w milczeniu. - Kimh jesteściel - namiocie. 
spytałem wreMCie, opami~wszy 61ę jedne- Tabor zmów ucichł. Ni.e mogłem u~nąć I 
go :z ofic~rów, - I skąd o tak późnej porze ro:zgadalem się z Jednym z io1nierzy, Opowie 
je6'teście w lesie? dział mi o ich sprawach. Nie wiedział, kim 

- PaJ1tyzai!ltamf Je.steśmy, dziad'ku - od- jest "Panienka" ,a oficerowie o tym nie mó
pa.rł. - Odpłacamy Niemcom za Po·lsikę. A to wlą. Ale cały oddrzia! wie, że dziewczyna nie 
- wskazał dziewc.zynę. - "Panienka zza Wi- nawidzi Niemców. Komenderuje konnymi jak 
sły", s'ta.ry dowódca i naipada na Niemców, gdy s: ę 

- tadna his,torial - 'Powiedziałem. tego najmniej spodziewają. Lołnierz ten 
Przyznam się, te już nier,az słye;zalem o ' przystał do oddziału z wiO$ną bieżącego roku, 

tej ,,:panience zza Wisły". Wiądomości rOlcho gdy przy "panience" zebrało się już kilku ofi
dzą sJę daleko! Pod Krakowem oipowiadano cerów. Przyjec11ali do tego lasu dlate'go, że 
nam, że jej oddział spalił siedem niemieckich Niemcy zaczęli oddzia l tropić, zabiwszy w 0-

majątków, że wdarł się na s'tację i wysa.dz,i1 statn!ej bitwie OlJterech żołnierzy. 
w powietrze POmp!} dla 10komo 1.ywv, zawlad-I O świde, g<1y w orJdZli ale w.szy'5>cy jeszc7;e 
n~ pociągiem i takie go &palH. Widzieliśmy ~Ji, tabor odjechał. Obawialiśmy 6i~, aby 

A st~lal.l ... - ty>lko, fe ciemno było, 
jak u murzyna ... , a my bokiem przez brzezi
ny i przełazem przez ml)'lll. ' 

- A jak tam Pardus1 
- Jak ro Pa.r-dus - róW1llY c'hlo.p. Dal nam 

ZMOWO pOlPić ... , ta słonina to tet od niego i 
jak 7Iaws.ze - skrzynkę amunicji... 

- Ac11a, prawde. Zośka. pytała o ciebi •. 
Powiedziałem, że siedzisz w Lublinie. 

- CLegoś bujał - przerwłlł Sama ma.rlko
tnie. 

Teraz wtrącił się dotycloc'l<lS milczący 
Klin. 

- A co, może mial jej powied7J!eć, gdme 
siedz·isz1 - Iniewucha 8ię do meg() pali, że 
gotowa tu przybiec w nocy. 

- A mogłaby - dodał 61trofowalJl.y % wes
tcll'lliel1liem. 

- Już mam" tego święta dosyć. Przez tego 
Zadziorę myślałem, że L!\dę WŚ<liek~H~ - ~a
zał na leżącego 'Z zawiązaną głową. 

- Sludhaj, - pytał Sęp, - ery o.n J~dł 
przez too C'Las, Jak nas nie byłol 

Salrna nie mógł soibie przypomrn1eć, więc 
dla pewności pow!edzial, :l:e nie. 

W ciszy, kJtórlł powsta'ła nagle, Kl'In uk~ąkł 
obok ZadZIiary , u'Jllł go ze nadgamek. Rękę 
cofnął Jalk oparzony 'l!e spokojem powie-
dział: 

- Nie martw{Jie 51ę o nl~(). Już dawno 
sztywny. 

Z za śdooy, !! kuch;nj dobdegal gwar bez
troskkh g-!osów, p.rzerywany wybudham'l 
śmiechu. Na. dworze ktoś ra'bał drzewQ. W 
ma~ematycznije l'óWll:l.ych ods,t'ępach czasu, pa
dały uderzenia slekie,ry. 

Któryś 'l: chłopców śp·!ew.ał za okllleml 
- A Jak zobaczysz ciotkę mq, 
To jej sIę klaniaJ .. , 

Ci, tu w limie, sledzie1l mikrlJl\lC, jaOOby w 
o>czekiwaniu na wyb'Uch podsku. 

PJZez okno wpatił do i2lby nieśmiały pro
mień 6łońca. Przeszył na wylot crerWOllle u
cho Rudego i wycofaj się nagle, Jak człowieik, 
który W'6'ledł ni~ do 6We[0 ' mieM.lk.anla. 

- Cho,dżmy - mekł cicho S~. - Ty, Ru
dy, przynieś łopatq. 

Niemcy, prz.e-śladując 
natrafili lila IIlJaS. Ale 
kojna, moClllo spala, 
chood1Jil.a. warta ... " 

.. 
oddziM "P.amlienki" nie 
k6mendantlka była &po
a. przed Jej namiotem 

WszY6tko !to opo'WIe.<J7Jlal mi ata.ry chłop 
·polski. 

PrzeJeMi!ają<:y przez teren ftj~ pJ"%e'l 
dywizję PIOltrowic.za zwiadowcy p01Lstk:ich od
działów ,pa.rty7.ancldc.h oipOw!,adali 00 nas,tę

puje: "Niemie.liśmy d'l!ś szczęś{:la. ..Panienka 
zzo Wil5ły" ści!\gnęła mIllóstwo Niemców w rEI 
jon wyznaczony !przez Mil do wye!IJd%enia w 
powiet~e, bo był tam m08t ])niloa po:przednie
go przeJpIOwadziŁa taD,l wleliką bitwą t :znikła 
jak kamief!. w w<lodzJiel "Panienkę" bard7lo sza
nujemy, lud jll kocha I po·maga n~m, gdzie mo
'ima. Jak wicher h-u'la ll>IIMa "P.anienka" po 
Polscel 

Coraz wlęc~J DlIIlO:t~ l14ę lO m.ej Oip'Ow1(!~d. 
Jeden z łączności PoliskitlJ Partyza.n!:kt pr:zy
jechaW'5lZY d<l .. zrtabu nas-z.ej dywi7;jI pow4e
dział: 

- D?;\ś w noq była 't1 nllJ! W' oddz!a.l~ "Pa 
nieonka". Popr<lwad'l'iła swój oddzlM pod War
S'l·awę· 

InneQQ r·aro po=a!em 61ę oz perwm.ym ufę
dzem. 

- Wyspowiacd.aiłl s1ę u mm..ie j p'OprolSlła 
o błocroslarwdef!.stwo. 

Ale nigdy nie widzialem r!a:dnego żołniErza 
z oddziału tajemniczej "Paniennd". . Opowie
ścd rozprrest:r:lel!llały &ię po PodsICe, a malQwa
ła 6i~ w nich nowa Joanna d·Arc. iNiekiedy 'Za
czynało mi się wydawać, że osoba ta w ogóle 
nie Istnieje, a lud 'Po lPIO/;iN wyrrIlyMił jl\ &O

bie, jak to często po'<lcr.as wO'Je.n bywa, 
p.nzełof!yŁa Zofia Pet.r6oW& 
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'GLOS 

Stefan Stejański 

Tajemnica Leokadii 

.' 

Zajczyk 
Różne U3Sl8 dzienne sprawy 

Red. Rafał Praga w swej kOTMpondencjl 
p. t. ,,45 mliJmt rOl/:mowy z Marsz,a,We~ Broz
Tilto' ( .. Express ''''lecz'orny' l.r. 51) plUS m. 
ill'llymi: 

ł Ub l /11 I Z j k Al a ,o"'owiadamy mal'sza'łkowi, iIi w pol!likkh BUClebiun ZaJczyk stał przed !u"tre-m, przy I Pewnego dnia obiadu w ogóle nie by o, a - ra a - eycza a czy . - e z ,,, A ....... _ 

. k ?'l/ "Sz,pilkach" w.az.ał ~ę rysunek Pl'Z"",,_-mier:r.ajqc nowq koszulę, l mruczał wzruszo- gdy głodny l zirytowany Zajczyk zrobił z te- ]a q, pytam, cenę· WEGO 
ny: go powodu awanturę, zmieszana Leokadia rze _ Za bardzo taniq. Ta,niej ni'gdzle w Ło- wiający Marsz. Tito przy- budowie NO 

GMACHU FABRYCZN~GO. STOJĄCY OBOK - 1 któżby pomyślał: moja wdzia, ta wie- kła nleśmiaJo: dzi nie znajdziesz. CHURCHILL mówi ze złością: "TITO-
cznJe nadqsana Lodzia, która od dnia ślubu - Słuchaj, Zebek, ja ci muszę coś wyznać", Zajczyk zerwaJ się z miejsca I zaczqł bie- skąd TITO ... " 
~O!ępnie podgrymasza, ;'e jestem ciapa / sa- - Przede wszystkIm nie: Zebek - oświad gać po pokoju, trzymajqc &ię za głowę. Po Jil'k podaje dalej red. Proag-a, marszałeik 
[.QJlIduła, i wymawia - pocóż ja nieszcZęsna, czyl chłodno Zajczyk, przypominając sobie z dłuższej chwili, gdy się nieco u.spokoil, pod- THo w związ,ku z powyższym powiedll>lał tył_ 
za deble, łajdaku, wychodziłam - ta oto po- kina sceny "odnośnie" zdrady malżeńskiej - biegł do żony zawodząc błagalnie: ko _ "TaJe.. nl,ektórzy si'ę dellll!nVują tym, 
chmurna Lodzia dZi-siaJ, w dwunastym roku tylko: panie Euzebiuszu, a po drugk - ja _ Leokadio! Lodziu! Żono ~lubnal Idiotko że się u nas buduje" ... 
ma/żeń,stwa, potraJiła mnie pięknie uściskać wiem wszystko. Pani chce się z a,pewn e, uspra- naJ'droższa! Przestań się wygłupiać i odpo- _... • ,. __ r. 
J ' d I A i b d 1 Z ,'-_I. h d 'ł ' l - Nieprawda! Marszaiłel. Tito pow.ed'Zlla~ ,;,'" powIe z e,,: n e ę z esz, e",,,,,,, c o Zl Ja { wiediiwiać? , wiedz na J'edno pytanie: CZEMU SP~ PUSCl- S .. 
Ł k 'l . ,- l B d t ' .. więcej, Ze mlialll,ow.ldle ry'.!unek w .. Zplll-azarz, UP! am CJ nową ""oszu ę,,· QII za o _ Tak _ westchnęła Leokadia _ Widzisz, ŁAS? - WIE 
I "'_. j j t i h '. k b' t kach" przedstawiał go PRZY BUDO • po alilUe z e s rony c OClaz o le y są za- mÓJ' drogi, nie J'a ]'edna... S' " d . d ' l ' h fa 
gadkami, LodzI,a, Zlnaczy się, bardzo mnie ko- - .. - lę to pTzesa a - POWlf~ zla a SUTO- prostu DOMU, a ,nIe nowego gmac u _ 
cha... - Piękne mi tłumaczenie! - przerwał z 0- wo Leokadia. - Puściłam tylko forsę na ży- bry'cznego, że na rysunku "nie stoi obok 

Nazajut,rz Zajczyk miał okazję do jesżcze 
większego rozrzewnienia. 

- Na - l'zekła z uśmiechem LeokadIa Zaj 
czykowa - na, mężusiu, nowe ska,rpetki bo 
nóżki ci się pocq i pięty sobie poprzecierałeś." 

Euzebiusz był rozpromieniony. Mówiq -
rozmyślaJ - że małżeństwo zabija miłość, a tu 
proszę bardzo, wręcz odwrotnie: stara miłość 
nie rdzewieje. Tym niemniej, gdy w ciągu na 
Btępnych dni został obdarowany przez ŻO{1ę 
kolejno - bawełnianymi szelkami w prążki 
J 'rypsowym krawatem w r1Jucik, do serca Zaj
czyI. owego - prócz miłego wzruszenia wkradł 
się nIemily zgoła niepokój: 

- EJ, - zaczq1 się zastrmawlać - 00 się, 
q Ilcha tej babie stało' Cóż ona taka czuła? 
N/gdy mi w ciągu dwunastu lat nIc na Imie
niny nie ofiarowała, a teraz prezenty 00 dzień 
wall. C08 wygląda na to, te chce mnie, cho
lera, gwałtem, :Ui.Jatować. Ale w Jakim celu? 
A może .... 

Strasz/twe podejrzenIe opanowało umysł 
BrueblrJsza. Postanowił żonę pilnIe obserwo
wać. Co mu sIę rzucIło odrazu w oczy - to 
lak t, Jż Leokadia ubi'era się jako§ BtarannieJ. 
Nowe poflczoszkI, nowa Bukienka ... 

Najgorzej było B inwigilacjq w godzInach 
przedpołudniowych. Zajęty w bIurze nie mógł 
ZaJczyk /JprawdzIć osobi§cfe, co w tym cza
/JJ.e porabia lego żona. Uciekał IIIę tedy do :r.do 
bywania wiadomoścI od najlepszego informa
tora domowego - dozorcy. 

- Panie Pietrzak - zagadywał dyplomaty
cznie czyll podstępnie - nie wIdział pan przy 
padkJem pewnego młodego mężczyzny?. Pan 
rozumIe, kuzyn, miał być dzIś u tony ... 

- Może i był - przypominał sobIe Plet
nak - ale żony pańskiej nie było. 

- Nie bylo żony? - zdumiewał się Za/
czyk. - Jakże-to? 

- Ano rwyczaJnfe. Jej teraz nigdy 11" do
mu nie ma:-\vychództ Zaraz Jak pan pójdzie 
do roboty. No, i nie wraca bGlIdzo długo .... 

Odpowiedź dozorcy wyjaśniła wSlzystko 
Zajczykowi: 

- LEOKADIA MA KOCHANKA NA MIl!
SCIE - zdecydował, zgrzytając zęba/łli. Zde
cydował również nie przyjmować od Newier
neJ źadnych prezentów. Ta ostatm'a decyzja 
była zresztq zbędna, gdyż Zajczykowa nie 
kwapiła się wcale z obdarowywaniem męża . 
Ba, opuściła się n-awet znacznie w gospodar
stwie domowym, g,otując Euzebiuszowi bardzo 
lichutkie obIacIy. 
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A. Czechow 

z pamiętnika 
pewnej dziewicy 

13 października. Nadszedł wreszcde t mój 
dzień. Patrzę i oczom swoim nie wierzę. 
Pflzed moimi oknami przechadza się tam i z 
powrotem wysoki, przysloiny brunet, z głębo 
kim! czarnymi oczami. Wą~y - wspaniałe. 
Chodzi już piąty dzień. Od wczesnego ranka 
do późnej nocy i wciąż na. nasze okna ,poglą 
da. Udaję, że nie zwracam uwagI. 

15-go. Dzisiaj z samego rana ulewa, a on, 
biedaczek, chodzi. W nagrodę zrobiłam do 
niego oczko i posł'alam mu ręką pocałunek. 
Odpowiedzi,al zabójczym uśmiechem. Kim on I 
jest? Siostra Waria mówi, że jest w niej za
kochany i dla niej moknie na deszczu. Jaka 
ona dziecinna! Czyz brunet może kocha.ć bru 
netkę? Mama kaeala nam ł,adnlej 5ię ubierać 
i siedzieć przy oknach. "Może być, że jest to 
złodziej jakiś, a może ! przyzwoity pan" - po 
wiedziała. 

Złodziej?!! Głuptaś ty, mamol 
16-go, Wada mówi, że ja jej tyele zatru

wam , Ja jestem winna, że on kocha mnIe, a 
nie ją. Przypadkowo opuściłam mu na tro
tua'r kartecZ'kę. O, obłu<hlikl NapłS!ll kredą na 
swoim rękawie: "P6źn.iej". A potem chodził, 
choddł i napisał na bramie. "Nie mam nic 
przeciwko temu, ale później". Napisał kredą 
i szybko starł. Czemu się tak serce tłucze? 

17-go Waria \lderzyła mnie łokciem o pierś. 
P,odła: ohydna zazdrośnica, Dzisiaj zatrzymał 
policjanta i długo c,oś mu tłumaczyl, poka~
jąc na nas,ze okna. Intrygę knuJel Prz~kup~Je 
chyha... Tyrani.i despo~i z. was m~zc~yzni, 
ale jakże j'!steścle przebIegli 1 wspantali! . 

18-go. Dziś VI nocy po długiej nleobecno~cl 
, przyjechał brat Sierioża. Ledwo się p.nłozy! 

do łóź.ka, a ,już wezwali go do ~omi?an?tu. 
19-9o. Gaddnal Ohyda.' Okazule Się" z~ ~n 

przez te dwanaście dni sledził brata Slenozę, 
który z·defraudował czyjeś tam pieniądze 
i ukrył się. . 

Dzisiaj napisał na bramIe: "Jestem wolny 
t mogę". Bydlę! Pokazałam mu język. 

bunenie-m EuzebiuRz. - "NIe ja jedna", A cóż cie. Churchill , tyli.o KOŁO MURU STOI MAR~ 
mnie obc1lOdzi, że i inne się łajdaczą? - Z kochankiepl?!l! l SHALL, że wreszcie MAJ?SHALL nie m?~ 

, bynajmniej żadnego: "Tłto - skąd TIto Zajczykowa oblała się ceglastym rumien- - Z POWSZECHNYM DOMEM T?WARO-. tY'lko ZAWODZI REFREN PIOSENKI: "JAK 
cem. WYM, cymbale! -:- wykrzyknęła ZaJczylwwa. TI _ TO ROBISZ I SKĄD TI _ TO MASZ". 

- Mógłby§ używać - zauważyła - tw- -: NIe mogłam SJę oprzeć. Ty!e ładnych i ta-I "Pollladto marszałek Tlito oświadczył pouf
chę mnIej dosadnych wyrażeń. Ostatecznie nb/ch rzeczy·l.l t.ObkUSJ t t? nęckllb~Ot todgo ChY

e
-: nie red. Pra(he, że me każdy potraM opoW11e

miałam na celu tylko nasze dobro: tobie brak a otworzy l, ze y uczcIwe o le y o grz -" dać t. zw. kawały, ale że każdy. kto je opo_ 
koszuli, mnie brak sukienki, a tu taka okazja... chu doprowadzać... wiada, powinien przYllajmnle'j jG d.obrze _ 

- Okazja/ - zawył jak wariat Euzebiusz, Tu zapłakala rzewnie ,a Zajczyk westcImął pamiętać bo lm'!czej kawał traci dowcip tu-
- Ona to nazywa "okazją/" Nie, doprawdy, ciężko, z kolei majqc niejakie wątpliwości, dzież sens. 
wściec się można! Kobieto, czyś ty postradała czy nie praktyczniej jednak byłoby, aby 'go 
zmysły? Czy ty nie zdajesz sobie sprawy z Leokadia zdradziła z ,kocha,nklem, a nie z Do-
tego, coś zrobiła? rnem Towarowym. Gdy jednaJ( popatrzył na 

- Owszem - odparła spokojnie Leoka- swą nową koszulę, podciągnął nowe szeJki tu
dia. - Zdaję sobie sprawę: ubrałam ciebie, . dzież poprawi! nowy krawat - wątplIwości te 

siebie... pienchły. 

Cen,trala Handlowa PrzemysłIU Drzewnego 
rozpoczęła w Wil!f5zaWiie sprzedaż "praktycz
nych kompletów umeblowani'!", Ja!k. wy'DJk.a 
z doniesień pras,owyoch, ,,'pra!k.tyczny" komp
let S1kłada się z KREDENSU, storo, " krzeseł 
i BARU NA KOŁKACH. 

Zastanawiam się, do jaktkh właściwie "prak
tY'k" lila służyć podobny komple't umeblowa
nia1 "Mono!)olowych"l!l1 

1lllUWUWIllW11lłllłłllllłllllłlłłlllllłlllllłłlllUllllllllllłl/l/ł1ł1111I/IIIIłllllłllIIlłlllllllllllllllIIIIllIIl/llIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIUIIIIIIIIIIIIIIUIIIIIIIIIIlJł! ,.ExprMS '"Mzkl" pnynos.l W11adomolł6, 
• JERZY ZAJ Ą.CZKOWSKI "I że dla zachęce'llJa mleszltańc6w Łodzi do ko-

rzystania z łaźni Zuząd Miejski obmży'ł 

T lk · opłaty w z~l{ładach Itąrplelowych. 

Y O grzecznIe Zuządzenle be'lwąlrpienia sru~me, ale czy 
••• wystucrającel Znają.c .. wodoW5tręt' łodzian. 

Gdy jedziesz tramwajem i ktoś ci na odcisk 
nadepnie i nagle gwiazd w oczach mMZ sto, 
to nie bij go w gębę i nie drzyj się w złości, 
bo bardzo niegrzeoznie i brzydkie jest to. 
Przeciwnie. Uwagę gościowi zwróć kr6tką, ' 
uśmiechnij się ślicznie, dowcipem weń strzeZ 
a gość się do oiebie · odśmiechnie milutko, 
przeprosi i grzecznie osiągniesz swój ool. 
Precz mordobicie. Ręce prec:r.1 

GRZECZNOM NA CODZIEtV NAJLEPSZA RZECZ! 

Gdy jesteś figurą i Btu mMZ 1jodwładnych, 
od których wymagMz wysiłku co dnia, 
to nie czyń grymasów J gestów paradnych, 

i nie krzycz, i nie grzmij, i nie mów weiąz: JA! 
Pr~eciwnie. Dla wszystkich miej uśmiech serdeczny) 
i nie ohciej; by każdy z podwładnych twych drżał. 
Bądź dobry i miły, bądź ludzki i grzeczny, 
a zawsze w ten sposób osiągniesz coś chciał. 
Precz dumne gesty! Pozy precz! 
GRZECZNO M NA CODZIEtV NAJLEPSZA RZECZ' 

Gdy ktoś cię poprosi o jakąś przyslug,:, 
byś zechciał coś zrobić, byś zechciał coś nieś~, 
to nie mó10 na przykład: NIE JESTEM ZA SŁUGl$! 
i nie chciej, by zaraz "całował cię gdzieś". 
Przeciwnie. Postaraj się pomóo, jale możesz 
i nie chciej 'Ulykręcić z przysługi się tej -
Ten ktoś innym razem znów tobie pomoże 
i będzie weselej i grzeczniej i Zżej ... 
Precz niezyczliwość! Fochy precz! 
GRZECZNOSa NA CODZIEN NAJLEPSZA RZEbZ! 

Włodzlm!erz Sł(}bodnik 

Pochwała ćwiartki 
NapoJu mocny, wyskokowy, 
W butelce opatr7ionej k,artką, 
Uderzasz do mbasz!llej głowy, 
OJczysl'l ćwiartkol 

Dlatego chwalę clę dziś odllł, 
Bo sam z kłelłuka (g,ómlej - z .. ~ary., 
Wypijam, pokłócony z wodą, 
Tw()je ne'klary. 

Bez ciebIe w pięknym Lechistanle, 
KIedy jest trzeźwa, mUczy Mm:a 
I na zabawie ktM dostanie 
Bez deble guzal 

"KOChajmy się, ~alllnl Mzlebko'· 
Tak głosisz, ćwlcu-tk'J. mił()ść wtelkllł. 

"Daj buzi - głosis! - potem w łeb go, 
Raz, dwa butelką'" 

Bel, ćwiartki, czymże Jesł Sarmataf 
I.TlI.CZ yn lem, które pragnie płynu -

ne"l płynu myśl do chmur nie wzlata 
r nie ma czynu' . 

W ostatnich słowach pragnę więc rzec: 
Chcesz zyskać moc, nie bądź OS'lczę.Nty 
I pij, bo pły'l1, JaJ. głosi m,:,l, er, 
Jest moczopędny. 

Mam tylko drobne zastrzeżenia, 
Gdyśmy na trakt pijaństwa wyszJl, 
Ze w CWIARTKOWICZACH ćwierć 

marzenia 
CWIERC CZYNU l CWIERC MYSLI, 

dobrze byłoby wprowadzić pnooe wszyst
kłem premie pieniężne dla wyką.panych. 

~*~ 

SpaceruJlłC u.u~ą S1eDlk:tewlcza (w Łodzi), 
zwróćcie uwagę na dom nr. 89. Dom jak dom, 
nic .nailxwyczajnego, ale taJbUca za to na mm 
- proszę siadać: KOMUNALNE PRZEDSIĘ
BIORSTWO BUDOWLANE - ZAKŁAD PO
'GRZEBOWY" {do tego herb masta - łódka 
plus 2 wiosła). , 

Nie chceIibyśmy prZY'Puszczać, Iż ddałał
ność Komunalnych Przedsiębiorstw Budowla- ' 
nych "buduje na śmierci", t. j. pOWOduje 
tyle katastrof budowlanych, że do pochowania 
cifiu trzeba aż "wlączać" w skła'd przedSltę
biorstwa zaildady pogrze'bowe. To przecież nSe 
prawda, A skoro ta!k., to poco ta idiotycma 
tablicz.kal 

• * • 
Czytałem niedawno w prasie o wprowa

dzeniu tytułu INZYNIERA - KRAWCA dla 
absGlwen.tÓw specjalnej Altademl1 Kl'()ju. 

Ja nie to a:bym był przeclwn!ildem tytu-
łów nil!llkowYch dla krawców, owszem, jestem 
nawet zdania, by rOJ:5zerzyć Je i na inne ne
miosla (1IIp. wprowad"lają.c tyluły: "DOKTORA 
BUTOLOGIl PASOWANEJ", >,MAGlSTRA 
STOLARSTWA MEBLOWJtGO", czy "PROFE
SORA WIECZNEJ ONDULACJI"), chodzi. ud 
atoli o t. zw. as,pekt życiowy tej sprawy. 

Jeżeli m'ialllowdde zwy'kły krawiec biene 
d~ś ciężką forsę za skrojenie skrom'lleg-o 
ganiturku, to ile weźmie, moi złoci, INZY~ 
NIERl -

E. Tam. 
••• ~ •••••••• ~m •••••••• g.m ••••• 

No, i c'Z~ m się skończ~la panno Marpsiu, 
ta pani znajomość ze skocr.hiem cJjr. 

how~m? 

/ 



Str. fS GLOS Nr 5' 

Międzynarodo\NY Dzień 

Kobiet uczcimy ""zmo
żoną 'Nydajnością pra'cy 

--
Ak~~ra~:!!k;rz~~~~.~~~~ó~ ~~~o~~ I 
w. y-c~. Wł?~ni.arzy ,\' Łodzi Referat!. Kohiecy I 
rOZW:Ja OZywlOną działalność . VV ub. ty>godniu K · d 
zwolana została w Łodzi narada a.ktywiGtek az ~ 
zWlą~owy-ch, na iktórej w szerokiej dyskusji I O 

)8 

Narzek.ania 
z SCHU .e 

nie pOIn~ga 

omawla~e były wszystkie zagadui·enia, będące I 
'~ -chwIl!. obecn~j przedmiotem zainteresowa- Na odbytym "iOtatnio w Łodzi 7.1~dzie okrę spól kobiet inteligentek) zdają sobie spraw~ kob1et miast i wsi organizować tę akcję, włą 
nla kobIet wlokniarek. Wysunięto sprawę gu Z.N.P. delegat'ki kobiety ·naświetlały z ~aktu że aby uwolnić się od kieratu zajęć cz<ając swe d;1.iałanie na wsi w ramy Samopo 
prz()JStr,zegania warunków należytej }1jgieny przyczyny' stosunkowo słabego udziałll nall- domowych należy do tego samym pr'lyłożyć mocy SOLK Chłopskiej, a w miastach i osa
w ~akl~dach pracy, omawiano istniejące nie- czycielek w ży:::iu organizacji społem:nych i ręki. Nić nie stoi na pr..:eszkodzie by we da(!h łącząc się z Ligą Kobiet i Związ~{ami 
dOCląglllęcI~ w dZiale urządzeń socja,lnych to zarówno zawodowych, lak i innych. Stwier wszystkkh naszych miasta~ ?ra~ po :ws1ac,h Pri'.:€'l udział swój w nadawaniu nowego 
w poszczegolllxcll f~b:y~a<:h. Przedyskurtowa- dzały one że to ich odizolowanie się od pły- i osadach powstawały pralme l ple-:Carme społ kształtu foonom życia i bytowania kobiet w 
no kO:llleczno~c zaclesnlen.la współ;pra<:y mię- nącego naprzód nurtu życia wypływa w głó- dziekze, żłobki, dzliecińoe j przedszkola. . środowioskach miejskich i wiejskkh nauczy. 
dzy L;gą K~blet <:- Radami Kobiecymi i Refe- \\T'llej milerze z tego faktu, że nie priZsdsię Działanie tych placówek jest w l jednakIM cielki uzyskają tak przez nie pożądaną mo
rataml Koblecyml. poszczególnych Związków w~ięto nic, aby nauczycelkom _ kobietom, I stopniu potrll:ebne wszystkim kobietom pra- żliwość uwolnienia się od szeregu obciążają. 
~a:",od?wy.<:ll. WIele uwagi poświę<:ono na- częstokroć obarczonym liczną rodziną ulżyć w cuJącym zawodowo, anieulega wątpiiwości z", cyeb je prac we własnVID gc,spodarstwie do
s':'l1etle~I,u zaga~ień produk.cyjny<:h - ko- ciążących na ich barkach obowiązkach gospo I z usług instytucji opieki nad dzieckiem, z mowym. Do powstawania i inicjowania tych 
I!lle~n:os.c zml1lej5zenia ilości o{lpa~ków była darskkh. Odciążenie llau('zycielek od prac pralni i piekarni spółdzielczej chętnie korzy- wszystkich instytucji muszą jednak same 
:"mkl,lw;e <skomentowana. Ponadto wysunięto domowych i stwo-rzenie dla ich dzieci fOlm I stałaby także i wiejs~a kobieta-gospodyni Na przyłożyć ręki. W wojewódll:twie łódzkim na 
l OmOW1?nO szereg zagadnień, związanych ze opieki socjalnej umożliwiło by nauczyciel- to, aby tego typu .placówki powstawały ko- blisko 9 tysięcy zatrudnionych sił nauczycIel 
sprawaml bytowymi robotnic włókniarek i wa- kern poświęcenie wolnego czasu na udział w nieczne jest podjęCie inkjatywy i realIzowa- skkh 5,500 - to kobiety. Ich udział w pra
lunkami ich pra<:y. . życiu społecznym. Argument zasadnicIl:o slus:. nie wysuniętego projektu wysiłkiem ebioro. cach społe-::z:nych środowiska w którym pra~ 

<?be<:ne na zebraniu aktywistki związkowe ny, wymagałby jednak pewnej ko,r.ekty. Są- wyro. Nauczycielki; jako llajbardzi~i społ~cz- cują i żyją da niewątpliwie doniosłe rezul. 
pcdję~y uchwalę: ufundowania i odsłonięcia dzić należałoby, że nauczycielki (a więc ze- nię uświadomione powmny by w srodowlsku taty. 

z nas może wpłynąć na poprawą swego losu 

'W dmu 8 mar<:a tablicy na grobie Władysła- .. __ ._- ._ .• - -.--... ,.- ---.~,---- - ~ .. __ ~,,~-.•. ____ ~ __ y_.~. ___ .. ______ ~ _________________ _ 
wy Bytomskiej, bojowniczki o sprawę !l'obot- "obiet., H' pieru;-sz.,ch sze ... eq~" H'al~i O wolność 
IllCZą, OTaz nazwa ia fabryki, w której Wła-
dY5ława By-tomska praco·wala - jej imieniem. 
Poza tym zadecydowano organizowanie we 
wszystkich zakładach pra.cy w d'lliu Swięta 
KobIet uroczystych obchodów i aka.demii po
łączony<:h z 'Odznaczeniem kobiet za5hlżo
nych .w produkcji. Obecne na zebraniu akty
Wistki :w ~chwalonej rezolucji gorąco wHają 
:"YB.tąPleme tka.cze-~ PZ~B Nr 1, które ;podjęly 
llllCj.atywę ucz<:zellla MlędzYll1arodowego Dnia 
KOtJlet wzmożoną wydajnością pracy pod ha
słami: KTO WJ:ĘCEJ, KTO LE1PIEJ, KTO 
OSZCZĘDNIEJ. Aktywistki związkowe zobo
wiązują. się ot?czyć jak naj dalej idącą opieką 
wszy~tkle. kobIety, blOrą·:e udział w wspólza
WOd'lllctwle pracy oraz przyczynić się do stwo
TZe.J.1ia najlepszych waiIunków dla rozwoju 
współzawodnktwa. 

Wśród kobiet na zebraniu zostaly wygło
szone przez tow. Patorową referat o sytua<:ji 
gospodar<:zej kraju. Tow. Piwowarska zda
wała spr~.wozdanie z przebiegu ogólnokrajowej 
konferenCJI aktywu kobie<:ego przy K.C.Z.Z., 
odbytej w Warszawie. 

Dziś P izcds Law lamy na-szym CzytelnkZikom 
modele dwóch bluzeczek i sukiene<:zoki, prze
zna<:zonej dla 5-6-letniej dziew<:zynki. 

Te strojne bluz,ki uszyte być powinny -
pierwsza z mię.<;istego jed,nbiu lub .cieniut
kiej wełenki, druga - z lżejszej tkaniny, tip. 
żorżety. Noszona w obecnym -sezonie do czar
nej spódnicy spełnią z powod 7n ,,' . 'ro
ju wizytowego. Wiosną stanowić będą ele
ganckie uzupełnienie wełnianego, na ulkę no
szonego ikostiumu. 

Na sporządzenie sukienecz.ki dziecinnej uży-

r ljnkO • rzele ją 
W ostatnich tygodniach na każdym nie

mal zjeźdz.ie, na każdym zebraniu maso
wym, odbywającym się w różnych mia
stach i zakatkach Polski, zgromadzeni wy
.rażają w rezolucjach swą solidarność ze 
sprawą demokratycznej Grecji, z bojowni
kami bohaterskiej armii gen. Markosa. Ze
wsząd płyną fundusze na pomoc dzieciom 
dzielnych bojowników, walczących o uwol
nienie kraju spod rządów monarchistyczno
faszystowskich, utrzymujących się u wła
dzy dzięki poparciu kół anglosaskich. 

W tych chwilach pełnych napięcia, gdy 
każdy dzień' przynosi innym częściom Gre
cji wyzwolenie, kobiety greckie nie pozo
stają bierne. Jakże wiele z nich znalazło 
się w szeregach partyzanckich, jak wiele 
mówi się o ioh odwadze! Niejednokrotnie 
sami żołnierze przyznają, że ich towal'zysz-

I 

ki broni przewyższają mężczyzn, jeśli ChO-,' 
dzi o męstwo i wytrzymałość w boju. "Są 
one wcieleniem ducha oporu" - taki~ oto 
słowa cytuje korespondent agen'.!ji Tele
press, kreśląc przy tym sylwetkę młvdej 
partyzantki. 

"Z zainteresowaniem zacząłem się przy
glądać żołnierzowi, który sprawdzał nasz~ 
papiery. Był on ubral;1y w mundur khakl, 
przez ramię miał przewieszony karabin ma
szynowy. Jakież było moje zdumienie, gdy 
po dłuższej chwili spostrzegłem, że żołnie
rzem tyu: była mł~da, iiliczna dzie~czyn!i, 
o piękneJ twarzy l łagodnym spoJrzenm 
dZIecka". 

Reakcyjny rząd Grecji Sofulisa obawia 
się kobiet greckich i usiłuje zepchnąć je; z 
widowni życia poIitycznego_ Odebrano lm 
m. in, prawo uczestniczenia w wyborach do 

jemy bawełnianego aksamitu lub wełnianej, I jasnym kołnierzykiem. Kołnierzyjl: tak! może 
mięk!kiej ·&aniny. Sukienka ta, jeśJ.i uszYlta być ozdobiony na brzegach haftowanym syme
zostanie z materiału o barwłe ciemnej (grana- trycznie !Iozło:źonym motywem dekoracyjnym, 
towej, bordo itp.) ,powinna być IQzjaśni(llla jak groszki, kwadraciki Hp. 

J 

Krzywdzący przeżytek usunięty 
Oficerów nie zmusza się dziś do łowi.enia posagów 

w me-tryce nie miały żadnych szlus zdQbycia 
pozycji :Źyciowej. 

Pewnie nie ws,zy6't,kie nasze C'Z)''ilelniczki 
wiedzą, że w sanacyjnej, przedwojennej Pol
sce obowiązywała zasada, kM·ra w znacznym 
stopniu przyczyniła się do wielu bragedfti j nie· 
porozumień życiowych. Mianowicie według 

obowiązującego w Wojsku Polskim kodeksu, 
oficer mógł się żenić tylko z pannq, która wy
kazała się co najmnJllj 50 tysiqcami zł posagu 
i maturq. 

Dzisiaj 6pDawa ta wygląda zupełnie ina
czej. Oficer, chcący 'Wstqpić w związek mał
żeński, ma pełne prawo wyboru swojej przy
szłej żony - może ona obejść eię całkowicie 
bez posagu (je6t to, na szczęście, śmieszny 
przeżytek dawnych <:zasów) - natomiast mu
si wykazać się t y liko - co zresztą jest zupeł
nie słuszne - świadectwem dobrych obyoza

Zarządzenie to nie pozwalało więc na za- jów i powinna być dobrą demokrat,kq. Może 
waJ"cie związku małżeńSIkiego wielu kochają- nie posii\dać matury - wojna przedeż w tak 
cym -się palwm, a w kon5e'kwencji powodowa- znacznym stopniu opóźniła i zahamowała nau
lo niejednokrotnie przyjście na świat dzieci ikę, że z 'ZiJ'ozumialy<:h względów świadectwo 
tak zwanych nieślulmych, którymi nie opielko- maturaIlle nie wszyscy po~iadają, a robienie 
wało <się prawo - zarówno ma·tlej, jak i d2ie- ograniczeÓ' pod tYIJ1 względem byłoby nie 
.ci znajclowa-ly się poza nawiasem społeczeń- wskazane i niesłuszne. 
stwa. Matki w sljJe<:yficznych, pr.zedwojen- Tak więc obok innych, wielkich zdobyczy 
nych witrunkach skazane były na łaskę i nie· dJa kobiety Polska Ludowa przynosi im i na 
łaskę s'15ołfx:zeńsiwi:!, a dzieci z literami NN tym wi:!skim odcinku ktl"lystną zmianę. (m. z.) 
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CZYTAJCIE "GŁOS ROBOTNICZYU 

rad municypalnych) Obawia się, gdyż wie, 
że kobiety greckie przenilmięte są duchem 
postępu. Wiele robotnic i kobiet z inteli
gencji wtrąca się do więzienia, rozstrzeli· 
wuje. Oficjalna lista rozstrzelanych kobiet 
zawiera 500 nazwisk, pierwszą z nich jest 
22-letni "żołnierz" gen Markosa. A ileż 
nazwisk na tej ' liście brak! 

Lecz pomimo tych wszystkich prześlado. 
'wań kobiety greckie nie tracą nadziei, wie
rzą, że nadejdzie wkrótce dzień wyzwolenia 
całej udręczonej ojczyzny. 

N auczycielki korzystają 
z ustaw 

MinIsterstwo Oświ<aty wy'słalo do wszyst
kich podległych sobie ureędów okólnik w któ 
qm stwi'erd2a że kobietom ciężarnym nauczy 
melikom zOSltało przyzn<me prawo w korzysi.a. 
mu z 12 tygodniowej przerwy wpracy. 
Dotych~as połoŻ'Oirom naucq;ciellkom wat. 

no było prrerwać pracę j,edynie na 6 tygo
dni. Nowy okólnik usuwa krzywdę która d2ia 
ła się doty·cjJ.crz;as kobietom uczącym w szkq
łach, umożliwi'a im ikorzystanie w · tej samej 
mrerze IŁ doba-odziejstwa ustaw ochrony pra
cy co i kobietom z,at'l"udnionym w przemyśle 
i mnych z,awooaoh. ' 

Nasze przepisy gospod~rski e 
Zupa cebuZ()W(J,. Włoszczyzna, jedna ce

bula, 4 dkg. mąki, 1/8 litra śmietany, sól, 
szczypta cukru_ 
Ugotować wywar z włoszezyzny. Obraną 

i pokrojoną, cebulę dusić oddzielnie z odro
biną masła, aż zmięknie. Poczem przetrzeć 
cebulę przez sito, rozprowadzić wywarem 
z jarzyn, zaprawić mąką i za~otować. 
Przed podaniem na stół wlać smietanę 
i wsypać przesiekanej zielonej pietruszki. 

Rizotto z dorsza lub innej ryby. 3/4 kg 
ryby, 30 dkg jarzyn, 5 dkg tłuszczu, 20 dkg 
kaszy jęczmiQnnej_ 

Jarzyny poszatkować, włożyć do rondla 
wlać trochę wody i udusić na pół miękko. 
Nas~ępnie włożyć rybę i dusić na wolnym 
o~m przez 15 minut., Oddzielnie sporzą
dzlC sos z 2 dkg grzybow, 1/2 cebuli, 1/8 1. 
śmietany, łyżki mąki. Na półmiSku ognio
trwałym, lub w płaskim garnku, ułożyć ka
szę ugotowaną. na sypko i rybę wraz z ja
:-zynami, pol!'!p f;osem, wstawić do pieca 
i zapi~c. Można podawać tak Prl!:Y.rz~dz~ 
.rybę i nie zapiekaną., po-Iewa,:i.a.a ja, jedIJiiiD 
gol'ą,Cb"ID sosem. 


